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będa się odbywały Go tydzień w śtody,. ó godz. 11 rano w lokalu p ni~ 
tzerze, przy ulicy Benedykta Me 8, wejście drugie. | i Tyś | 295" 
. > Wszyscy czlonkowie Zgromadzenia Giełdowego proszeni są o uczęszczanie na Zebrania Gieldy. 


ałacu po Ś p. Juliusza Ku 


Z wyjątkiem dni świątecznych, od godziny 


pi 


0. Łódź, Widzowska N 1. 


Jop pawia wreaóbowy | 4) Jeżeli krewni, wezwani do objęcia spad- T 
KASZLU, CHRYPCE, ZAF ków, otwartych przed wydaniem niniejszego pra- 
| 50 NABYCHRÓW wa, nie objęli ich jeszcze lub nie wnieśli do są- 
WYRAŹNIE (EROD $ du podania o zatwierdzenie siebie, jako spadko- 
WANYCH SOROG. ZNE 60—12 bierców — do takich spadków nabywają prawa 
LUN EMP ` = `f również osoby, które teraz staną się prawemti 
EEEa EOR | dziedzicami. . RZS | 
E a a DRA A Tą 5) Wpisania przez. sąd do właściwych ksiąg 
UPR AWNIENIE. M metryk zaślubin lub urodzin, mogą żądać sami 
ba RRT u dmteresowani, jako też dozór prókuratorski, jeżeli 
a. OO EE, FE a ai uzupełnienie tych ksiąg leży w interesie państwa, 
|Jak wiadomo, : ubici, uznani -wbrew swojej | Prawo domagania się o sprostowanie aktu stanu 
woli za prawosławnych,. zawierali pokryjomu | cywilnego nie ulega żadnemu przedawnieniu. 


„w tenże sposób chrzcjli - 

rosyjskich takie majżeństwa były 

kie dzieci — nięprzyją. . Wytworzyło to, oczywi- 

, seie okropny: Fal w „stosunkach cywilnych, 
gdyż żony nie mogły nosić nazwiska mężowskie-, 
go, a dzieci ojćowskiego,«ii dziedziczenie mienia 

mie mogło się odbywać zwykłą drogą. mA 
„ Ukaz tolerancyjny, pozwoliwszy wszystkim 
wogóle pseudo-prawosławnym wyznawać jawnie 
rzeczywistą ich wiarę, nio wskazał, jak uprawnić 
takie chrzty i śluby. Czyni te dopiero uchwała 
rady ministrów, Najwyżej 'dnia 13. lutego (81-g0. 
stycznia) r. b. zatwierdzona, a ogłoszona w N 33 
„Praw. wiestnika*, i 

następuje 0000550000 | 
` 1) Jeżeli osoby, zaliczone do wyznania pra- 
wosławnego, ale w. rzeczywistości n: 


: Opiewa ona mianowicie, ©0 | 


innego wyznania chrześciańskiego lub niechrze- ` 


ciańskiego, zawarły przed ukazem tolerancyj- 


p 


Pierwsze Zebranie Giełdowe odbędzie się w środę, d. 6 marca r. b. 6 godz. Il rano. : 


asd 


tryki w księgach tego wyznania, do ktorego no- 
wożeńcy lub rodzice dziecka rzeczywiście nale- 
želi.. W braku metryk właściwych fakt zawar- 
cia małżeństwa stwierdza sąd. © . 

3) Wobec tego, że śluby, 0 „których MOWA, 


przeto nabyte dawniej prawa majątkowe osób 
trzecich pozostają w swej mocy. ` a? 


tnych lub prokuratora należy składać we właści- 


warcia ślubu lub urodzin dziecka. Jeżeli dzieci 
urodziły się w różnych miejscach, wybór sądu 
okręgowego pozostawia się peteńtowi. Jeżeli nie 


AJ 
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były aż do. tej chwili uznawane za nieważne, 


= p 8 p 4 gi ` ' e ; » ra Š . Ę St jo» . r . z $ Tas aor a ` h i i 
R AYABA PZYW . | tym związki małżeńskie wedlug obrzędów rzeczy- | 
BB R [| UB): Warzy w, kwia wiście wyznawanej przez siebie religii, to mał- ' 
NZACZARFJ AR CJA" tow ote XXX. „żeństwa takie należy uznać za ważne od daty ich ; 
Z ASME walką: 06 40, (| zawarcia, a dzieci, z takich małżeństw ` pocho=.; 
ER ; Rotea pó o o j dzące, uznać za prawe pótomsiwó. 0o00 | 

ECON GDARPOWCKI 2) Za dowód zawarcia związku małżeńskie» į 

LE ON GRABOWSKI, go i posiadania ; prawego potomstwa służą me- 


ZEE 


4 — 5-j po południu. | 


EPDE 


teresowani otrzymują jej kopię, aby mogli zażą- 
dać wciągnięcia jej do ksiąg metrycznych. 3 
W: Królestwie Poiskiem przy wyrabianiu rze- 


czonych świadectw obowiązują nadto przepisy 0 


sprostowaniu akt stanu cywilnego, zawarte w art... 
1647—1652 ustawy postępowania cywiinego. 
Przepisy powyższe, jako wydane na mocy 
art. 87-go. praw zasadniczych, stały się obowią-- 
zującemi od daty ich ogłoszenia i móoźna już na 
nie się powołać. Jeżeli jednak w ciągi dwu mie- 
sięcy od. swojego otwarcia Duma ich nić zatwier- 
dzi, same przez się upadną. 
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Spółki polskie pod 


ay L aan 


Obok spółek, trudni się parcelacyą majątków 
w Poznańskiem wielu spekulantów prywatnych = 
nie zawsze, niestety, na korzyść społeczeństwa, a 
czasem wręcz na naszą szkodę, chwalębny jedy 
wśród tych prywatnych parcəlantów, stano% 
jątek pan Marcin Biedermann, właśgicial” ficzhy 
Drwęski i Langner w Poznaniu, któjj” wiatkew 
środkami zakupił i sprzeda? resp. rozparcotótegł 
pomiędzy samych polaków 113,864 morgi mag- 


„burskie, z tych */, wykupił z rąk niemieckich. | 


"Reasumując rezuitat pracy dotychczasowych 


instytucji polskich parcelacyjnych i p. Biederma- 
: nna, osiągamy pokaźną cyfrę około 360,00) mórg 
` rozparcelowanych resp. sprzedanych pomiędzy 0- 


sadników polskich, komisya kolonizacyjna zaś od 


lat 20 pracując i wyrzuciwszy !/, miliarda matek, 
'zdołsła dotąd osiedlić 32 mile kwadratowe, czyli 


720,000 mórg, a więc ściśle dwa razy tyle, jak 


. polskie przedsiębiorstwa, „polegające tylko na wła”. 


'sngch siłach, na „samopomocy“. Konkurencya: 


przy zakupie ziemi wobec takich stosunków byla 
i jest niezwykła, ceny ziemi niesłychane, żądać i. 


PA l | rzedawnieniu. || dostać 500 i 600 marek za jedną morgę większes - 
6) Podania w tym przedmiocie osób prywa- | gy majątku, to dzisiaj już nie niezwykłego, bądź 
| g SAs . co bądź, nie jest to normalny, zdrowy stosunek, 
wym sądzie okręgowym,  załeżnie od miejsca za- 


tylko wywołany niesłychanem napięciem politycz- 
nem z jednej i drugiej strony, a przy: ewentual- 


. nem późniejszem ułożeniu się stosunków. pokojo- 


wiadomo, gdzie. nastąpił slub albo urodziny, pos” 


dania należy złożyć w sądzie tego okręgu, w któ- 
rym zamieszkuje petent: A Tę i 


cen wezwąć świadków. 


stanu cywilnego po wysłuchaniu, wniosku proku- 


| ,Tatora. Petentom, oraz osobom trzecim i proku- 
należące do : 


ratorowi służy prawo żądania zmiany lub uchyle- 
nia decyzyi sądu. | R 
9) Skoro decyzya sądu się uprawomocni, in- 


wo, np. skasowaniu komisyi kolonizacyjnej (na co 
się na razie nie zanosi wcale), grozić może zu- 


, pełną ruiną reszty wielkiej własności ziemskiej, 


8) Sąd wydaje decyzyę uzupełnienia "ksiąg | 


| Pa : tak polskiej, jak niemieckiej. 
T) Do podania o stwierdzenie prawności za- ` 

, Slubin lub urodzin należy dołączyć posiadane do- 
: wody jakiegokolwiek rodzaju. W razie braku do- 
kumentów lub ich niedostateczności sąd jest mo- - 


Mniejsza własność żiemska na to niebezpie- 
czeństwo narażoną nie jest i nie będzie, gdyż ce- 


| ny ziemi gospodarstw mniejszych zawsze wysokie 


pozostaną, a. może i jeszcze pójdą w górę. 
Działalność banków parcełacyjnych polskich 
oddawna była solą w oku rządu pruskiego, któ- ` 
ry przemyśliwał długo nad sposobem jakby ją 
sparaliżowaćz w tym celu ukuto w r. 1905 t: zw. 
nowelę do prawa kolonizacyjnego, żakazującą 
tworzenia nowych osad bez pozwolenia „prezesa 
rejencyi poznańskiej, Naturalnie, że -preżós re- 


+ 
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jencji osadom polskim pozwolenia odtąd stale od- 
mawia, albo w najrzadszym %ylko wypadku poje- 
dyńczym osobom go udzieła, tworzenie więc no- 
wyćh kołónij polskich stało się rzeczywiście po 
tem niegodztwem prawie osadniczem zupełnie nie- 
moóżliwem, „wskutek tego też działałgość ;gpólek 
parcelacrjnych musiala się zmienić i nabrać in- 
nego kierynku. Nie podkopało to prawie jednak, 
jak się Niemcy spodziewali, naszych parcelacyj- 
nych banków, kupują one i sprzedają ziemię, jak 
dawniej, lecz z. tą różnicą, że parcelują więkaze 


H 


obszary. pomiędzy adjacentów, tj. gospodarzy już | 


osiadłych, w pobliżu mieszkających, a niektóre 
rzuślly się tylko na wykupywamie gotowych już 
małych 
potem w całości sprzedają polakom. Inne zaś bane 
ki przeniosły swą dźiałalność do Prus: Wschod- 
nięh i na Mazury w okolice Ełku, gdzie jako lu~ 
terskich choć polskich stronach, wspomniane pra- 
wo osadnicze nie obowiązuje. 

„ Spółki rzemieślnicze, jak np. stolarskie, kra- 
(„wieckie, szewckie mię cieszą się dotąd zbyt po- 
myślnym rozwojem, nawet niektóre rozwiązać się 
miały, jak spółka rzeźnieka w Poznaniu, mają 
„one. na celu głównie ułatwienie zbytu towarów 
"mniejszym rzemieślnikom i dostarcząnie im ta- 
niego, a dobrego maieryalu, do ich rzamiosia po- 
,trzebnego, na tem polu jednak jeszcze nie osią- 
'gnięto dotąd wielkich rezultatów. Natemiast no- 
'wy rodzaj społek t. zw, „rolniki” zdają sią zapo- 
'wiadać świetnie na przyszłość. Cały handel zbo- 
żem był do niedawnego czasu jeszeze po większej 


(części w rękach żydowskich, a element żydowski 


(jw poznańskiem to najsilniejsza podpora niemczy- 
'zny i hakatyamu nawet; społeczeństwo w >/, od- 
dane uprawie roli, pracowało w rzeczywistości 
idla żydów, gdyż oni największe zyski z pracy 
„rolnika ciągnęli, mając prawie monopol na zboże. 

„Większe przedsiębiorstwa połskie zbożowe 
jstniały po większych miastach, jak np. Bank 
'Kwiłeeki-Póiocki w Poznaniu, lecz były one kro- 
ipla w morza żydowskich i niemiegkich kupców. 


Pierwszy taki „Rolnik“ powstał z inicyaiywy ka. | 


„patrona Wawrzyniaka w Mogiłnie, po 2 latach 
próby, w których kierownicy tej instytucyi z nie- 
jedną trudnością i zawodem się spotkali, doszła 


maro samane reae e e umama eenn ai 
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e Jak juź powiedziałem, nie bylem wówezas 
w domu, gdy go znalazła, jak twierdzi, :w lesie. 
Wygląda to dziwnie, a jednak musi być prawdą, 
bo w tych czasach zabijalem się poprostu, stara- 
jąc się znaleźć w lasach jeszcze jedno takie, aby 
„powiększyć swóje zbiory i dać towarzysza zaba- 
wy pierwszemu; pewno wówczas byłoby spokoj- 
niejszę i łatwiej moglibyśmy je oswoić. Ale nie 
zńałaziem żadnego, a co dziwniejsze, ani śladów 
nawet. Zastawiłem kilkanaście pułapek, ale ta do 
niezego nie doprowadziło. Łapały się wszelkie in- 
„ne małe zwierzęta, prócz tego jednege. 

© Tray miesiące później. Kangur nie 
przestaje rosnąć, co jest dziwne i zastanawia 


mie. Nie widzialem nigdy, aby kangur rósł: tak 


długo i wolno. Wyrosło mu futro na głowie, nie 
jak futro kangura, ale podobne do naszych wło- 
sów, „tylko daleko miększe i delikatniejsze i za- 
„miagi czarnego — rude. Głowę poprostu tracę 
m powodu dziwnych i nieprzewidywanych wcale 
zmian w rozwoju tego nieznanego jeszcze z00l0- 
gieznego: okazu.: Gdybym mógł złapać jeszcze je- 
dug, ale to beznadziejne! Widocznie jest boi nowy. 
gatunek i jedyny.. - | e 
|  -.'Złapalem prawdziwego kangura, myśląc, że 
ten nasz, bądąc samotnym i opuszczonym między 
obcymi, którzy nie. zaj ą, - jego zwyczajów i nie 
wiedzą nawet jak okazać mu przyjaźn, będzie wo- 
łał mieć choć pokrewny sobie gatunek za towa- 
warzysza, aniżeli nikogo, ale omyfilem się, na wi- 
dok kangura nasz tak się przestraszył, że jasnem 
się okazało, że nigdy przedtem nie podobnego bie 
widział. Zal mi tego malego hałasliwego zwierząt 
ka, ale niczem uszczęśliwić go nie mogę. Gdybym 


gospodarstw głównie niemieckich,, które | 
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mógł je obłaskawić, ale o tem mowy niema; im 
więcej się o to staram, tem gorzej. Żal mi go w lasy północne ï będę robił ścisłe poszukiwania, 


dnia 5 marc. 1907 r. 


oprze 


isiaj spółka ta do poważnych rezultatów, opa- 
nowala handel zbożem. w całym powiecie, w mia- 
steczku Gąbicach, o kilkanaście kilometrów od- 
leglem założyła swą filię i jest obecnię wzorem 


dla wszystkich, coraz częściej powstających „Rol- 
ników". JE A 3 | 

| W jak krótkim przeciągu czasu teraz takie 
spółki rolnicze dochodzą do poważnych rezulta- 
tów, niech będzie nato dowodem zaledwo pół 


spółka ta miała od l-go stycznia b, r. do 15-go 
“lutego obrotu w towarach za 180,000 marek! 
„Rolniki* jednakże laborują jeszcze na brak lu- 
dzi, mianowicie fachowych kupców zbożowych, 
nie potrwa jednak długo, a i pod tym względem 
wyrobi się ich cały zastęp. | i 

Na ostatnim sejmiku w Pelplinie omawiano 
bardzo szczegółowo sprawę „Rolników“ i posta- 
nowiono założyć w Poznaniu osobny sekretaryat 
dla „Rolników“ przy patronatie Związku, któ- 
ryby nowym spółkom tego rodzaju służył infor» 
macyami poźrzebnemi, a także źródła zakupów 
większych i zbytu wskazywał. Sekretaryat ten 
doszedl też do skutku, a zawiaduje nim obecnie 
z poręki patronatu, p. Felisiewicz, dawniej w Mo- 
gilnie, przy „Rolniku* tamtejszym pracujący. 
W tej branży jednakże, choć jest „Rolników“ 
przeszło 20, stoi się dotąd na pierwszym stopniu 
rozwoju i nieraz pewnie przyjdzie jeszcze uczyć 
się z doświadczenia, zawodu lub poniesionej chwi- 
dowej straty, lecz nie inaczej się działo w pier- 
wszem stadyum rózwoóju Banków ludowyżb, któ- 
re. mimo to (dzisjaj imponują nawet obcym swą 
obrotnością i akuratnością, a zresztą pod każ- 
dym względem. w oS e ae 

Kilka cyfr najlepiej udowodni, jakiem zaufa - 
niem się cieszą banki ludowe, szczególnie w la- 
tach ostatnich. W roku 1900 wynosiła suma de- 
pozytów ludu. glłównie—bo obywatelstwo mało 
jeszcze z bankami ludowemi pracuje-—37 milio- 


nów z górą — w roku zaś 1905-ym juź przeszło 


87 milionów; udziały członków wynosiły w ro- 
ku 1900—7 milionów, w roku- 1906 już 18 mi» 


lionów, a jeżeli się cofaiemy do roku 1890, to : 


roka istniejący „Rolnik“ w Miejskiej Grórze, ma-. 
„dej mieścinie na południowym krańcu Księstwa; 


WEP NE 


PRE NOO PAKP GE 1 7 


$ 
ł 
3 
3 


e 52 


mieliśmy wtedy dopiero 12 milionów depozytów 
i tylko 2 miliony udziałów. Z? W 
` W przeciągu więc ostatnich 5-iu lat złożył 
lud przeszło 56 milionów marek swych oszczę- 
dności do polskich spółek! Zdawałoby się może 
niejednemu niemożliwem, lecz jest najdokładniej 
statystycznie obliczonem w trzydziestem czwar- 
tem sprawozdaniu Związku z roku 1905. Na py- 
tanie zaś, zkąd lud bierze tyle pieniędzy, odpo- 
wiedzieć możemy, że po większej części z pracy 
swej krwawej na zachodzie Niemiee, lecz także 
z oszczędności i pracy; mrówczej około zagrody 
własnej, z handlu przedewszystkiem świń, który 
w niektórych okolicach jest źródłem największych 
dochodów dła każdego, nawet i robotnika zalęś- 
nego od swego dziedzica, =. A: 
Nagły ten wzrost depożytów w bankach ma 
jednak jeszeze i inną przyczynę, a mianowicie 
jest to odpowiedź naszego ludn na rozporzadze- 
nie rządu, zakazujące załężnym niemcom wdawać 
się z polskiemi spółkami. lud nasz, zachęcańy 
przez ks, patrona i swoieh proboszczów, głównie 
tem więcej postanowił wspierać swe własne banki 
i tak niejeden milion marek wycofano z powiato- 
wych i rzadowych kas oszczędności, aby go po» 
wierzyć hankom swoim. Do zaufania, jakiem cie- 
szą się banki ludowe, p aa niepomiernie 
udział duchowieństwa polskiego w zarządach i ra- 
dach nadzorczych tych. spółek, rzadką bowiem 
jest spółka taka, któraby nie miała kapłana albo 
w zarządzie, albo teź w radzie nadzorczej. Zapo- 
trzebówanie pieniędzy równało się dotąd mniej 
więcej złożonym depozytom w spółkach, w osta- 
tnim jednakże czasie odezuć się daje nadmiar de- 
pozytów, popyt na pieniądze się zmniejszył wi- 
docznie, a to głównie z powódu tej fatalnej dla 
ludu naszego ustawy osadnieżej, która zakazuje 
polakom budować naszych osad. Gdyby nie po- 
trzeba gotówki, którą PRAIA zawsze spółki 
zawodowe, jak rolniki, szezególnie i banki parce- 
lacyjne, byłby ambaras, jak ulokować zbytnie 
kapitały. Z | | 


Tak więc odpychane. od rząda i przęślado” 


; wane społeczeństwo biedne, coraz więcej opiera 


się na własnych. swych silach, dojrzewa polity- 
emiie.i ekonomicznie ezyśćj się, jak złoto w ognia, 
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serdecznie, widząe, jak Się martwi i złości. Cheia- ; Musżę znaleźć podobny okaz, a wówczas ten nasz 
: będzie mniej niebezpieczny, mając towarzysza. 


łem go puścić na swobodę, ale ona ani słyszeć o 
tem nie chce. Może ma rącyę? Mógłby zostać 
jeszcze więcej osamotnionym, bo jeśli ja nie mo- 
glom żnaleźć drugiego takiego, to jakże ono go 
znajdzie? o Z am OE, 

=~ Pięć miesięcy później. To nie kan- 
gur. Nie, ponieważ wstaje na tylne łapy i trzy- 
mając się za jej rękę, stawia kilka kroków i pa- 
da na ziemię. Prawdopodobnie jest to gatunek 
niedźwiedzia, chociaż, jak dotąd, nie ma ogona i 
fntra, prócz tego na glowie. Ciazłe jeszcze ro- 
śnie, co jest dziwne, albowiem, niedźwiedzie. prę-. 
dzej dorastają. Od czasu. katastrofy niedźwiedzie 
stały. się niebezpiecznemi i niebardzo mi się u- 


śmiecha, że jeden z nich będzje'się tu ciągle krę-. 


cit bez kagańca. Ofiarowalem jej prawdziwego 
kangurka, byleby tylko tego naszego puściła na 
swobodę, ale to się na nie nie zdało; zdecydowa- 
na jest narazić nas na wszelkiego rodzaju nie- 
bezpieczne próby i ryzyko. Przedtem nie była 
taką, póki nie straciła rozumu. i 07 By 

-> Dwa tygodnie później.  Zbadałem mu 
pysk. Tymezasem niema niebezpieczeństwa; posia- 
"da dopiero jeden ząb — ogona ani skadu., Wy- 
prawia więcej hałasu, niż kiedykolwiek poprze» 
dnio, głównie w nocy.- Wyprowadziiem się, ale 


przychodząc codzień na śniadanie, będę bada! je-- 


go zęby. Jeśli zanważę, że ma pelny pysk zębów, 


mie; niedźwiedź i bez ogoną jest niebezpieczny. 
-Cztery miesiące później. Byłem po- 
za demem przez miesiąc czasu, polując i łapiąc 


już łazić na tylnych lapach beż pomocy i mówić 
<pa-pa> i «mam-ma>». Z pównością jest to nowy 


gatunek, Podobieństwo wyrazów jest naturalnie 


czysto wypadkowe i nie może miec żadnego zna- 
czenia; w każdym jędnak razie jest to niezwykle 
i sądzę, że żaden ińny niedźwiedź tego nie po- 
trafi. To naślądownietwo mowy łącznie g brakiem 
futra i zupełnym zanikiem ogona najwyraźniej 


wskazuje, że jest io nowy gatunek niedźwiedzia... 
powe nad nim będą niezmiernie zaj- 


Studya postę 
mające, „ fs | 
Tymczasem wybieram się w dlugą wyprawę 


; Pójdę, niezwiekając; 


ZE 


ł 
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| i : dziwny łeb bez fotra. 
wyrzucą go precz, bez względu czy ma ogon lub | > g 


„mu kaganiec, 


"wprzód jednak nałożę nasze- 
Trzy miesi a ee | późn ie j. Wyprawa 


, moja była sirasznie uciążliwą i niestety, bez skate 


ku. Tymczasem, nie opuszczając domowego ogni» 
ska, <ona> złapała znowu jednego! Nie widzialem 
nigdy podobnego szczęścia! Ja sam mógłbym sto 
lat przeszukiwać okoliczne 'łasy i nie znałazłbym 
drugiego okazu. R ZWANE ; 
' Trzy miesiące późgiej. Porównywam 
to nowe ze starym i widzę jak na dłoni, że to 
ten sam gfiunek, Ona nazywa go Ablem. Cheia- 
łem jednego z nich wypchać i włączyć do swych 
zbiorów, ale ona ani słyszeć 0 tem nię chce, mu- 
siałem porzucić tę myśl, a szkoda, 
Będzie to niepowetowaną stratą dla nauki, . 
jeśli kiedy. oba uciekną. Ten starszy .oawoił się 
znacznie, umie śmiać się i mówić, jak papuga, 
nauczywszy się tego niewątpliwie od papugi, z któ- 
rą ciągle przestaje i- mając widocznie z natury 
wysoce rozwinięty dar naśjądownictwa. Nie będę 
bardzo ździwiony, jeśli się okaże, Że to nowy ga- 
tunek papugi — tyle to zmian przechodziło, od 
czasu, gdy było rybą. Ton nowy jest obecnie ró- 
wnie brzydki, jakim był poprzednie stary, ma: tę: 
samą cerę koloru nadpsutego mięsa i taki sam 


Dziesięćdat pó niej. fo są chłopey; 


! na świat takich małych i niewyksztalconych fe 


' ezęta. Abel jest dobrym chłopcem, . 


A | . zycznie, wprowadziło nas w błąd —- nie byliśmy. 
ryby. Tymczasem nasz niedźwiadek nauczył się Ą ja ow: 


do tego przyzwyczajeni, Obecnie mamy już i dziew- 
co do Kaina, 


| lepiej, żeby byt został niedźwiedziem. Po. tylu lae. 
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| 


tach widzę, że się mylilem z.paczątku co do Ewy; 
lepiej jest żyć z nią poza Ogrodem Edenu, niź 
w samym Ogrodzie bez niej. W początkach uwa- 
żałem, że mówi za dużo, teraz jednak byłbym 
„nieszczęśliwym, gdybym głosu jej, mial nie siya: 
szeć już więcej w życiu. Błogosławione niech bę. 
dzie nieszczęście, które nas zbliżyło i nauczyło 
mnie cenić dobroć jej serca i słodycz charaktera, 


- KONIEC. 


X 52 


a jedną z wielkich korzyści całego ruchu spółko- 
wego jest. prócz. wymienionych, i to, że stworzo- 


no; setki. przyzwoitych egzysteneyj w kraju wła- 


shym inteligentnym rodakom naszym, którzyby 
W innych warunkach za chlebem musieli iść na 
obczyźnę, gdzieby może zginęli dla naródu na za- 
wśzże. a> e: 
|. Z otuchą „też patrzą poznańczycy w przy- 
szłość, a Wrogóm naszym śmiało w oczy! . 


1 Bemmel, marapa pom zę NAPAR "YO 


Z prasy rosyjskiej. 


Wybory do drugiej Dumy można uważać ` 


ATANA BEOS OES REEERE KE NATO A 


w.całem - państwie za skończone; wybrano 493 : 


posłów z ogólnej liczby 524; pozostaje do wybra- 
nia 51 posłów z Sgberyi i Azyi Srodkowej. któ- 
rzy prawd. j 


A lopodobnie wybrani zostaną dopiero za 
kilka tygodni,. Aat RE r , , 


-- Podział posłów według stronnictw politycz. 


nych, tak się przedstawia: BA "a 
<: 1) Skrajna lewica'—-: 157, mianowicie: socya- 

listów-rewolucyonistów:'87, socyal-demokratów 64, 
socyalistów-ludowców 9, ftrudowików 31, skraj- 
nych .lewych 8, więcej lewych od kadetów 5, 
skrajnych lewych z: Kaukazu 8. | 

-2) Bezpartyjna lewica—831: n 

. 3). Postępowcy— 118, w tej liczbie: kadetów 
85, partyi reform demokratycznych 2, postępow- 
tów. 22, członków : «estońskiej 'partyi postępowej 
2, muzułmanów-postępowców 4, członków partyi 
równouprawnienia żydów 1, litewskiej demokra- 
cyi narodowej 2.. fe 4 SC. 
-- 4). Umiarkowani—-51 (odnowienie: pokojowe 1, 
nmiarkowani — 10, narodowcy „polscy .32, polska 
partya. postiępowa, partya polityki realnej 4, na- 
cyonaliści 2). 0355 PA i 


5) Prawięa—104, mianowicie: październikow-. 


cy.20, prawica: bezpariyjna 55, monarchiści 31. 
_-'6) Bezpartyjni i niewiadomi—23. 0 03 
„, Innemi słowy, skład partyjny nowej Dumy 

można tak określić: '35 proc. posłów należy do 

skrajnej lewicy, '25 pr — do partjj postępowych, 

10 pr. — do partyj umiarkowanych 1-20 pr. do 


prawicy. Liczby te wymagają jeszcze zastrzeżeń; 


do wielu partyj należy sporo włościan, którzy 
w Dumie ‘mogą zmienić swą. dotychczasową po- 
k, Że ostateczniė ` niogą zajść dość po- 
zmiany w ugrupowaniu partyjńem. * Naj- 


zycyę, tak, że 
wazne 
zyska . na: tem partya kadetów, złożona 


mniej 
„przeważnie -z inteligencyi; najwięcej zaś stracić 
-o Od czego zacznie Duma swą działalnośc, ja- 
Kie sprawy postawi przedewszystkiem na porząd- 
ku dziennym, czy będzie domagała się amuestyi — 
óto' pytania, które zaprzątają obecnie uwagę spo- 
leczeństwa i prasy rosyjskiej. Duże zaintereso- 
wańie budzi też kwesty taktyki partyj w Dumie. 
Czy powstanie blók partyj opozycyjnych, czy też 
każda z nich będzie: działała samodzielnie, nie li- 


Cząc się: z innemi? Z Kadetami, czy przeciwko | 


kadetom pójdzie większość lewicy? Czy lewica u- 


w-:Dumie? 


t 
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Nad rozwiązaniem: wszystkich tych spraw i 


pracują obecnie wszystkie partye. Ostateczna de. 
cyzya będzie zależała od zjazdów partyjnych, któ- 
re dadzą właściwą dyrektywę swym frakcyom 
w Dumie. Dótychczas wiadome są tylko poglądy 
Kilku partyj, wyrażane przez ich przywódców. 

-. , Zdaniem 'Milukowa, partya kadetów, jakkol- 
wiek nie będzie rozporządzała tylu głosami, co 


w pierwszej ` Dumio, to jednak będzie mogła i 


z 


w” nowej Demie trzymać się poprzedniej taktyki, 


O bloku z lewicą nie może być mowy. Partya mu- 


si dzialać samodziejnie. Lewica zawsze będzie po- 


pierała kadetów, 
przeciwko kursowj obecnego gabinetu. Kiedy zaś 
kadeci bę dą ham 1 obecnego gabinetu. yi, 


: „walczyli z mig: to niewątpliwie doznają popar- 
cia: Ze strony prawicy, ; Centralny komitet kade- 
tow zaaprobowal w zupełności projektowaną przez 
Milukowa taktykę, „opartą .na zasadzie: «Divide et 
impera». 35 CWE A IZ 

' Inaczej nieco: zapatrują się na tę sprawę 
«mieńszewiki». Tak samo, jak kadeci. a zda- 
nia, że frakcya  socyal-demokratyczna powinna 
występować w Dumie samodzielnie, robią jednak- 

że zastrzeżenie, ze, Jeżeli nie uda się im w Dumie 
przeprowadzić swago projektu prawa, po wyczer= 
paniu wszelkich środków, „to należy głosować za 
projektami kadeckiemi, jeżeli mogą one bye po- 
żyteczne sprawie organizacyi mas ludowych. Nie 


; ś0ile kadeci będą występowali 


amowali rewolucyjne zapędy lewicy - 


sciu mówców. 
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uznając stalego bloku lewicy, «mieńszewiki» gó . 


towi są w każdym poszczególnym wypadku, kie- 
dy będzie chodziło o walkę z reakcyą, wchodzić 
w kompromisy ze wszystkiemi partyami opozycyj- 


nemi, nie wyłączając kadetów. 


Co się tyczy partyj, które przed wyborami 
utworzyły blok lewicy, to pomiędzy niemi toczą 
Się obecnie rokowania w sprawie utrzymania tego 
bloku i w Dumie. Jednakże wiadomo już obeenie, 
że socyaliści-rewolucyoniści, 
rządzali w Dumie około 60 mandatami, utworzą 
samodzielną frakcyę, co oczywiście nie wyłącza 
utworzenia ogólnej partyi ludowej, do której wej- 
dą socyal-rewolucyoniści, trudowiki, związek wło- 
ściański i t. p. Kwestya ta będzie rozstrzygnięta 
w tych dniach, ponieważ. rokowania pomiędzy 
wspomnianemi partyami jeszcze nie zostały ukoń- 
czone, s | 

- Wreszcie partye prawe, oprócz związku 30 
października, który postanowił iść samodzielnie, 
a więc—partye reakcyjne utworzą w Dumie «brac- 
two», które w razie sprzeczek pomiędzy rządem 
a większością Dumy lub obstrukcyi przeciwko mi- 
nistrom — zamierza intońować «hymn narodowy» 
lab urządzić kontr: obstrukcyę. . ZE 


Wiec robotników Towarzystwa akcyjnego 
| „l. K. Poznańskiego. 


Dziś o godzinie 10-ej rano w sali teatru 
Wielkiego Sellina zgromadziło się na zapowie- 
dziany pierwszy wiec, mający na celu rozważenie 
sprawy tokautowej, około 3,500 robotników. 

© Wiec otworzył robotnik p. Sobczak, oznaj- 
miając zebranym, iż na przewodniczącego obra- 
dom zaproszono ks. I. Albrechta. ` s 
_. Zmalazłszy się za. stolem prezydyalnym ks. 
Albrecht wyjaśnia zebranym, że lubo: obowiązek 


przewodniczącego jest ciężkim, przyjmuje go dla 


którzy będą rozpo- : 


znajdują się tacy, których działalność nie była 


sprawiedliwą. Byli oni czynnikami niezgody i ii-' 


O Z eono 


tryg pomiędzy swymi towarzyszami i majstrami, 
a nawet fabrykantami. Radzie: . a 

` Zdarzyły się wypadki, że dla przeprowadze- 
nia swoich zamiarów—chwytano się rewolwerów. 
Skutki skarg przed majstrem wyraziły się w.wy- 


; dalaniu towarzyszów przez majstrów i t. p. Nie 


| wszyscy potrafili utrzymać swoją godność. Podli- 


dobra sprawy, powodawany okolicznością, iż kil- . 
- ka osób, z posród inteligencyi, do których się 


zwracali organizatorzy wiecu, nie mogły skutkiem 
zajęć przyjąć proponowanego mandatu, inni znów— 
wprost odmówili propozycyi. - | 
Dziękując za zaszczyt, jakim go obdarzył o- 
gól zgromadzonych, ks. Albrecht zaprosił na ase- 
sorów kilku robotników z różnych oddziałów fa- 
bryki Towarzystwa akcyjnego I. K. Poznańskie- 
go, mianowicie: z przędzalni—p. Ziembę i Napie- 
ralskiego; z tkalni p. Bolesława Ziemiewicza, Gra- 


bowskiego i Lewickiego; ze ślusarni—p. Englerta ; 


i Bielińskiego; z farbiarni — p. Panka, Cajlera i 
Pytlaka; ze szczotkarni—p. Ludwisiaka; z pakar- 


ni—p. Bryńskiego; z blicharui—p. Grórczaka; na | 


sekretarza powołano p. Kodatusa.. ZE 
, Przed rozpoczęciem obrad przewodnióząćy ks. 
Albrecht — zwrócił uwagę zebranych, iż w myśl 


wiane być mogą tylko kwestye dotyczące spraw 


lokautowych. Żadnych kwęstyi ubocznych bądź. i 
cSZOŚĆ lew zy le u. to politycznych, bądź też ekonomicznych podno- ; 
tworzy blok, czy też będzie się gryźć wzojómnie ` | s 


sié nie walno.. | 
Cała kwestya, okolo której toczyć się będą 
narady — stanowi żądanie przez związek przemy» 
słowców wydalenia 98 robotników. | 
, Chodzi więc dzisiaj o to, czy owi 96 (dwoje 
umarło) zgodzą się dobrowolnie ustąpić, czy ogół 
robotników I. K. Poznańskiego zechce na warun- 
kach proponowanych przez związek— przystąpić do 
Pracy. RZA | | | 
sję. Przewodniczący proponuje zapisywanie się 
do głosu. (Nastaje chwila milezenia). | | 
Po kilku minutach zapisuje się. do głosu sze- 


Pierwszy zabiera głos pan Adamczewski. 


(W przemówieniu swojem kładzie on nacisk nato, inne fabryki związkowe chwycą się wydaleń, jest 


że już 3 miesiące jak robotnicy cierpią głód i nę- 
dzę. „Czas już nareszcie zakończyć. bezrobocie, 


stwo łódzkie, lecz i na kraj cały. Wyczerpali- 


śmy swoje siły i nie jesteśmy w możńości dalej 


prowadzić walki. Kapitalacya z naszej strony 
jest konieczna. Gdy wzmocnimy się na siłach, 
możemy znów rozpocząć walkę. W. teraźniejszych 
Jednak warunkach staje się to wprost niemożli- 
wem. O ile Towarzystwo akcyjne potrafi prze- 
trwać dlugi czas jeszcze, o tyle my, robotnicy do- 
prowadzamy się do ruiny. Powiuniśmy zaopatrzyć 
się w świeży zapas sił, świeżą energię, aby w ra- 
zie potrzeby ponownie stange do walki.* 

Dalej mówca zaznacza, iż wśród robotników 


Otwieram tedy nad powyższą sprawą, dysku- ` 


i natychmiastowej odpowiedzi, proszę o 


i 


. kant!’ 
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zywano się fabrykantom. Ba! nawet na sądzie. 
dawano zeznania fałszywe, biorąc w obronę. fa- 
brykanta, a dziś przeciw niemu miotają pogardę. 
„Radzę wam, towarzysze, przerwać lokaut, przy 
stępając do pracy” — zakończył mówca. A 

Drugi mówił p. Englert twierdzi on, iż ma- 
leży dobrze zdać sobie sprawe z tego, „co robić 
mamy? czy możemy dalej walczyć, czy też jako 
bezsilni poddać się żądaniom Związku? Czy ka- 
pitulacya będzie celowa? Jakie znaczenie dla ro- 
botników mieć będzie przystąpienie do pracy na 
warunkach, wskazanych przez Związek? Działać 
winniśmy solidarnie.* > 2 a 

Poprzedni mówca-—-powiada p. Englert —dó- 
wodził, że brak w nas solidarności, to nie pra- 
wda! | pa 


Na sali powstaje hałas. Wołają zebrani: 
„Adamczewski o tem nie mówił!*  Przewodniczą- 
cy uspakaja krzyczących. AR A 

P. Michałkiewicz wyjaśnia, iż mowa była tyl- 
ko, czy nam starczy sił do walki. « 0 000o 

P. Englert kończy swoje przemówienie—od- 
wołując się do zebranych, aby dobrze się nad 
tem zastanowili. Może bowiem nastąpić taki wy- 
padek, że po przystąpieniu do pracy robotńicy 
będą żałować swego czynu. ERZE 

Z kolei zabiera głos p. Marciniak. Mówi on, 
że mimo ciężkiego położenia, w jakie wirąceni 
zostali robotnicy skutkiem lokautu — żaden z ro- 
botników dotychczas z głodu nie umarł. To.pra- 
wda, lecz co dalej będzie nie wiadomo. —. Spole-. 
czeństwo zaopiekowało się robotnikami, wtrącony- 
mi w nędzę.* Lecz czy ta pomot będzie trwała, . 

"czy możemy liczyć na ciągłą ofiatność ogółu. . Wszak 
trudno, aby być ciągłym ciężarem społeczeństwa 
i kraju. Czy możemy dalej walezyć z dokantem, 
zapytuję się was, towarzysze?* o cie 

© Odzywają się zewsząd głosy: 


„Przerwać lo- 


Gdy ktos na sali zaoponował temu—powsta- 
je wrzawa. -— Większość domaga się usunięcia go 
z wiecu. TR | : a 

Tiómaczą że to człowiek 
Źwym. | | 

Po krótkotrwałej wrzawie, uspakajają się u- 
mysły. | = 

Na wniosek p. Michalkiewicza —, wiecujący 
przechodzą do porządku dziennego. | 

„Pragniemy usłyszeć, na jakich warunkach 
mamy przystąpić do pracy i czy usunięcie 96 ro- 


w stanie nietrze- 


` uzyskanego przez władzę pozwolenia ną wiec'oma- ` botników nie będzie. precedónsem na przyszłość 


; co do innych fabryk*—zwrąca się kilku ż żebra-. 


nych z zapytaniem. a 

W celu wyjasnienia tej kwestyi, pozwolę só- 
bie odczytać list prezesa zarządu, p. Ignacego Po: 
znańskiego-—mówi ks. Albrecht. DIW 

„Prosimy*—odzywają się głosy. (Ks. Albrecht 
odczytuje list p. I. Poznańskiego): 

Szanowny Księże Kanoniku, 
| Dobrodziejul 

List Szanownego Kanonika Dobrodzieja zd. 

22 b. m., który weżoraj nadszedł, byłbym chęć. 


nie przedstawił do odpowiedzi związkowi: fabry- 


kantów. Ponieważ jednak nie wszyscy członko- 
wie związku są w Berlinie obecnie, a nie chciał-. 
bym zostawiać Szan. Kanonika Dobrodzieja bez 

zadowolenie 
się moją osobistą odpowiedzią. - NODZE 
` Obawa robotników, że po rozpoczęciu pracy, 


' mojem zdaniem, pozbawiona. wszelkiej podstawy. 


, , Stosownie do. postanowień: związku, podobny za- 
gdyż caly ciężar spada nie tylko na spoleczeń- , 


miar nie istnieje. Że niektóre fabryki w pojedyń- 


: czych wypadkach nie będą może chciały przyjąć 
' robotników, których wina nie. „przedstawia wąt- 
. pliwości, jest zupelnie zrozumiałem.  Przedsiębra- 
: nie jednakże jakichkolwiek środków przeciwko. 


| robotnikom w warunkach spokojnej i prawidło- | 


wej pracy, ješt zupelnie wykluczonem. 
Co się tyczy wiadomych 98 robotników na- 
szej fabryki, to mogę tylko powtórzyć, że żwią- 


` zek stoi bezwzględnie na swojem.dotychczasoweń 


stanowisku i robotnicy ci w każdym razie. 


ędą 


: musieli szukać zarobku po za obrębem. fabryk 


związkowych. Co zaś do niektórych z liczby tych 


4. 
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'88, którzy, jako inwałidzi, mogliby może liczyć 
na jakaś specyalną materyslną pomoc ze strony 
naszej firmy, to, jak sobie juź uprzednio posta- 
nowiliśmy; pomoc taka w granicach przez nas 
„samych zakreślonych, mogłaby mieć miejsce je- 
dynie po powrocie normalnych warunków pracy 
w fabrykach. | 


Kwestya ta jednakże nie może pod żadnym ` 


wzgłędem stanowić jednego z warunków powrotu 
do pracy obecnie i z tego też powodu uprzejmie 
proszę Szan. Kanonika Dobrodzieja uważać ją za 
ztypełnie prywatną. 
| | - Ignacy Poznański. * 
Berlin, 25 lutego 1907. 


Treść zakomunikowanego listu p. Ignacego 
'Poznańskiego przyjęto spokojnie. | 
- . Przewodniczący wyjaśnia szczegóły, dotyczące 
„ducha tego listu i zapytuje zebranych, jak się za- 
patruje ogół robotników na warunok dobrowolne- 
go ustępstwa 96 robotników. Rladzie on przytem 
nacisk na to, że z listu tego widać, iż związek 
ani na krok nie odstąpi od swego postanowienia 
co do żądania wydalenia oznaczonej liczby robot- 
ników *. j 
,.. Naśiępnie przemawiają pp. Sobierajski i Ry- 
dzyński. Pierwszy twierdzi, iż robotnicy nie po- 
'winni zgodzić się na wydalenie swoich kolegów 
fabrycznych. Jeżeli mają być otwarte fabryki, to 
niechaj dostępne będą dla wszystkich bez wyjątku. 
Nie możemy zgodzić się, aby 36 towarzyszów na- 
szych krzywdzono. 

-.P. Rydzyński nawołuje, aby prowadzić dalej 
walkę z lokautem. Cierpimy nędzą to prawda, 
'ale jeżeli przetrwaliśmy trzy miesiące—przetrwa- 
„my i dalej. Jak obecnie tak i nadal będziemy 0- 
.graniczać ńasze potrzeby. Rodziny nasze mogą 
pogodzić się jeszcze dłużej z teraźniejszem polo- 
żeniem. 

'. Następny mówca p. Napieralski zbija swego 
poprzednika, dowodząc, że to są anegdotki. Wal- 
ka z kapitałem w teraźniejszych warunkach jest 
bezeełowa. — 

| Zdaniem p. Napieralskiego lokaut należy 
przerwać. © 

|. Przemawiali jeszcze pp. Hanszka, Bryński, 
Grabowski i Szmata. - PEM OPEEC 

"P. Bryński twierdzi, że warunek, postawiony 
przez zarząd Tow. ake. I. K. Poznańskiego, a do- 
tyczący bezwzględnego wydalenia 96 robotników — 
to haczyk, aby tym sposobem zmusić ogół robot- 
ników do upokorzenia się. 

Bhionor jednak i godność robotnika nie po- 
zwala na qpokorzenie się. Lubo czujemy się nie- 
cężjhunymilecz wina nasza nie jest ciężka. Ła- 
(diEj znieść śmierć głodową, aniżeli upodlić się. 
Towarzysze, zastanowić się dobrze, zanim poweź- 
miecie jaka uchwałę. l SE 

- Proponuję, aby. wybrać specyalną komisję, 
któraby wyśznkała jakąś drogą pomost, przez 
który możnaby trafić do związku fabrykantów i 
wejść z nim w układy.* 

Ks. Albrecht zwraca uwagę, że tego rodza- 
ju kroki już poczyniono. Wybrane delegacye ro- 
botników oraz różne osoby z Warszawy udawały 
sie, lecz bezskutecznie; fabrykanci związkowi po- 
zostali niewzruszeni, Nawet świeżo obrani po- 
słowie zamierzali udać się do Berlina, lecz wo- 
bec otrzymanej stamtąd depeszy—cofnęli swój 
zamiar, | pęd 

"P. Grabowski nawołuje ogół robotników, aby 
niezwłocznie przystąpili do pracy. Szkoda, zda- 
niom jego, tracić czasu. a 

Ks. Albrecht oznajmia zgromadzonym, że 
wszyscy  żapisani do głosu już przemawiali. 
Obecnie więc po wyczerpaniu dyskusyi, przewo- 
dniczący proponuje, aby zarządzić głosówanie nad 


. 


' następującemi waioskami: 
| 1) Czy ogół robotników zgadza się przy- 
stąpić do pracy, przyjmując podané przeż zwią- 
zek przemysłowców warunki, a w takim razie 
przyjmuje na siebie zobowiązanie zaopiekówania 
(się wydalonymi 96 robotnikami, © a 
|, 2) Ogół robotników nie zgadza się na po- 
wrót do pracy i w dalszym ciągu prowadzi wal- 
;kę z lokautem. a 
-_ Głosowanie bylo tajne, za pomocą kartek 
(puste kartki oznaczały—przeciw, opatrzone zaś 
stemplemza przystąpieniem do pracy). 
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przerwaniem lokautu, zaś 345 gł 
wnioskowi. 
|. Wiec zamknięte o godz. 1-ej 


. przeciw temu 


po południu. 
K. K. 


em 


Ś.p. dr. Wladyslaw Krajewski. 


Wezoraj w południe umarł >. p. dr. Włady- 
siaw Krajewski, jeden 


g wybituiejszych chirurgów ' 
(dowe w bylym pałacu. Kunitzera (Benedykia. 8), 


nem jest przybycie jaknajwiększej ilości: stowa- 
rzyszonych ze względu na ważne sprawy, zapi- 
sane na porządku dziennym a 

_ Sekoya kygieny ogólnej. Przypominamy o 
dzisiejszem posiedzeniu. Porządek dzienny Zapo- 


' wiada wybór prezydyum Sekcyi. i odczyt dr. St. 


Skalskiego „Opiekuństwa przeciwgruźlicze”. Po- 
siedzenie odbędzie się w sali Towarzystwa hygie- 
nicznego (Dzielna N 18). Początek punktualnie 


* 


` o godz. 8 i pół wieczorem. 


polskich. z R | | , 
„ Urodzony w r. 1855 w Janowie lubelskim, 
$. p. Władysław Herman Krajewski studyował . 


medycynę w Warszawie, potem w r. 1877 byl 
ordynatorem w szpitala wojskowym podczas woj- 
ny tureckiej, a po powrocie został w r, 1879 pro- 
sektorem przy katedrze anatomii „opisowej i topo- 
graficznej w uniwersytecie warszawskim. | 

W r. 1882 kosztem rządu wysłany był Za- 
granieę w celach naukowych, zkąd po powrocie 
został starszym asystentem przy ówczesnym na- 
czelnym chirurgu w szpitalu Dzieciątka Jezus ś.p. 
doktorze Orłowskim. | 

W r. 1884 został redaktorem «Kroniki le- 


karskiej», w r. 1886 -- ordynatorem oddziału | 


chirurgicznego w szpitalu Dzieciątka Jezus, a w r. 
1893 założył „Przegląd' chirargiczny . 
Pisał sporo w zakresie chirurgii, głównie je- 
daak słynął jako znakomity operator, który w dlu- 
goletniej praktyce swojej. dokonał mnóstwa ope- 
racyj, dowodzących wybitnego znawstwa i techni- 
ki chirurgicznej. | 
Polski świat. lekarski traci w ś. p. Krajew- 
skim jedną z najwybiiniejszych sił współczesnych. 
Kalendarzyk terminowy. 
IMIONA. SŁOWIAŃSKIE. Dziś Wojsława. Ju- 
tro Bogowita. ba 3 
TEATR VICTORIA. Dziś na wpisy dla uczniów 
gimnazyum polskiego „Odsiecz Wiednia" Rapackiego. Po- 
cżątek o gouzinie 8 wieczorem. | | 
ZEBRANIE. Dziś organizacyjne zebranie stow. 
pracowników technicznych, Dzielna 31, o godzinie 8 wie- 
czorem. |... SOM ACE AC: T R 


KRONIKA, 


wibo it wini 


Szkoły bez praw. Niektórzy z przelożónych 
polskich szkól handlowych bez praw rządowych 
robili starania w Pótersburgu ,o przyznanie Wy- 
chowalicom tych szkół praw rządowych i w tym 
celu proponowali utworzenie w Warszawie przy 
jednej ze szkół handlowych rządowej komisyi 
egzaminacyjnej, która upoważniona była by tym 
uczniom wydawać dyplomy ż prawami. 

W sprawie tej obecnie. otrzymano wyjaśnie- 
nie, że oprócz szkół handlowych bez praw w Kró- 
lestwie Polskiem jest znaczna liczba szkól pry- 
wainych, pozostających pod rządem ministeryum 
oświaty; szkoly te również nie posiadają praw 


rządowych i żądają ich przyznania. Wobec tego | 


ministeryum przemysłu i handlu uznało, źe spra- 
wa powyższa jest ogólna dia . całego państwa i 


rozstrzygać ją wyłącznie tylko dla Królestwa Pol- | 


skiego ministeryum nie może. Z tych względów 
rzeczone ministeryum sprawę przyznania praw 
polskim szkołom handlowym może rozstrzygtąć 


dopióro wówcźas, gdy sprawę tę poruszy ministe- 


ryum oświaty w zakresie swych szkół bez praw. 


Język polski w gminach Warszawski urząd 
gubernialny od Nowogo Roku sporządził już kilka 
protokółów na wójtów, celem pociągnięcia ich do 
odpowiedzialności sądowej za używanie w biuro- 
wości gminnej języka polskiego. - 

Bex cła. Depariament celny zawiadomił tu- 
tejsze komory celne, że powracający z zagranicy 
do Państwa po dłuższym tam pobycie mają pra- 
wo na przewóz bez cła rzeczy domowego użytku 


| do 1,359 rb, lecz z warunkiem, że ta ulga bę- 
dzie przeznaczona na przyszłóść tylko dia tych, 


którzy przedstawią oprócz dowodów dłuższego 


* Świadectwa takie powinny bye potwierdzone przez 


zajęli się członkowie prezydynm. Po obliczeniu ` 


okazało się, że 1,417 głosów oświadczyło się za 


| ; konsulów rosyjskich. 
: o> Odbleraniem kartek i obliczaniem głosów : 


Ogólne zebranie członków Towarzystwa Kre- 
dytowego m, Łodzi odbędzie się w czwariek dnia 


Zebrania giełdowe. Pierwsze zebrania giel- 


odbędzie się w dniu 6 b, m., o godz. ll-ej rano. 
Wprowadzone na nowo zebrania giełdowe, w celu 
ułatwienia twanżakcyi firmowych i handlowych, 
odbywać się będą co tydzień, we środy, o godz. 
11 rano. Komitet giełdowy ma nadzieję, że żor- 


' ganizowane zebrania wpłyną na ożywienie dzia- 


łalności instytncyi. | 

T. K. 0. Dia dalszej charakterystyki 89050- 
bu prowadzenia sprawy przez członków prozy- 
dyum ostatniego walnego zebrania T. K. O., po- 
dajemy do. wiadomości ogółu fakt następujący: 

W czoraj w godzinach rannych zgłosili się do 
d-ra Kaufmana asesorowie ogólnego zebrania pp. 
Dunowicz i Majewski z piśmiennem żądaniem, 
podpisanem przez pp. Grosglika, Dunowieza, Ste- 


(fana Majewskiego (bez podpisu p. D. Tomaszew- 
skiego) wydania im całkowitego spisa ezłonków, 


potrzebnego jakoby do rozesłania zaproszeń “na 
ponowne zebranie. Dr. Kanfman wobec znanego 


' przebiegu zebrania i zachowania się na niem pre- 


; nego zebrania, że 


zydyum wobec zarządu — kategorycznie odmówił. 
Delegaci opuścili mieszkanie d-ra Kąufmana, przy- 
czem ma odchodnem p. Dunowisz rzucił słowa: 
«Żaluję, żem do pana przyszedł», có słyszał obe- 
cny przy odejściu p. K. Wyszńseki. | 


ążek Zo Spi 
włocznie do wystawienia 


- Oburzony zajściem tem dr. Kaulman nie- 
zwłocznie wysłał do p. Dunowicza list, w którym 
zakomunikował o wtargnięciu p. Stefana Majew- 
skiego do mieszkania inkasenta i zabraniu ksią* 
żek, przypominając zaś o swej odmowie, żądał 
wyjaśnienia. List wręczony przez inkasenta, któ- 
ry nadaremnie upominał się 0 Zwrot. książek, po. 
nieważ za nie jest odpowiedzialny, pozostał przez 
bez odpowiedzi. > ae R Ryn 
Dziś o g. 12, zwrgcóno dr. Kaufmanowi 
książki kasowe z wyjaśnieniem prezydyum ogól: 
obran «odbiór ksiąg Towarzystwa 
przez p. Stefana Majewskiego nastąpil wskutek 
niejasnej odpowiedzi prezesa na list prozy- 
dyum z dnia 4 b. m. dla pp. Dunowicza i Stefa- 
na Majewskiego, którzy Z dr. K. pertraktowali.” 
` No! no! czyżby odpowiedź dora Kaufmana 
była tak „niejasna a”, że wyjaśniła się dopie* 
ro po przetrzymaniu zabranych ksiąg kasowych? 
-_ prętwica karku. Na pensyi pani Waszczyń- 
skiej, przy ul. Zawądzkiej N 9, zachorowała je- 
dna uczennica M. P. Objawy choroby wskazy: 
wały, że zaszedł wypadek drętwicy karku. Wobec 
tego zarządzono deżyniekcyę, :pensyi, która: na pe: 
wien czas została żamkniętądi: 0o00 0000o 
Narady czeladników stolarskich. Na skutek 
uchwał, zapadłych na ogóliem zebraniu wlaści= 
cieli zakładów stolarskich, należących do żwiąz: 
ku, pracownicy stolarscy w bieżącym tygódnia 
codziennie będą się zbierać w gospodzie (Bene* 
dykta M: 38), w celu. opracowania odpowiedzi 
w sprawie pracy i płacy. . Po sformułowania Tè- 


 ferutu, będzie on wręczony zarządowi związku 


| pobytu zagranicą, zaświadczenie od policyi zagra» ' 
| nicznej, że przewożone rzeczy są ich własnością. 


właścicieli zakładów -gtolarskich. 

Kościół św. Anny na Zarzówiu bądzie wkrót- 
ce przyczdobiony nowemi organami, budowa któ- 
rych powierzona została firmie krajowej. Zosta- 
ja mianowicie zawartą umowa z p. Dominikiem 


, Biernackim ż Dobrzynia nad Wisłą a ks. prała- 


4 marca r. b, o godz. 4 po południu. Pożąda- ` 


tem W. Wyrzykowskim, na budow$, takowych ża 
rb. 2,550. Organy będą wykończone w maju:ró+ 
ku bieżącego. SOME | 
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Maka. : Ceny mąki pszennej i żytniej stale ; 
idą w górę. . W miejscowych młynach pracują 


po 15 godzin na dobę, 
daje się odczuwać. 
maki z powodu braku. dowozu jeszcze zostaną 
podniesione. — | = | 

Aresztowania | rewizye. Wczoraj policja i 
wojsko dokonywali rewizyi i aresztówali wiele 
gsób na ulicach miasta, oraz w tramwajach. 

Szkarlatyna, W Koluszkach w paru miej- 
seach dzieci chorują na szkarlatynę. 

-L Tomaszowa, Donoszą nam z Tomaszowa, 


Brak mąki w handlu 


że wszyscy czeladnicy piekarscy zastrejkowali. 


Kupcy przewidują, że ceny . 


Strejk ma charakter ekonomiczny. Czeladnicy ; 


 Żądają podniesienia płacy o 50 proc. Z powodu 
wstrzymania pracy w piekarniach, w Tomaszowie 
odcznwa się brak chleba i bułek. E 

. Ogólne zebranie członków założycieli łódzkie- 
go muzyczno-dramatycznego Towarzystwa «Har- 
monia» odbędzie się w sobotę 9-go b. m o go- 
 dzinie 7-ej wieczorem w sali teatru Wielkiego 
-Sellina i 


| Podziękowanie, Panowie NN, NN, NN, byli 
łaskawi zebrać 769 funtów rozmaitych wędlin i mięsi- 
"ws djs biednych dzieci robotników, pozbawionych pracy, 
umieszczonych w schroniskach . miejscowych. , Osobom, 
które przyjęły na siebie trud zbierania, jak również o- 
flarodawcom sęrdeczne składa podziękowanie „Komitet 
obywatelski. parą w s 
- Labicie oficera. Zabity wczoraj oficer Ser- 
giusz Gugow nie był oficerem pułku ekaterynbur- 
„skiego, lecz włodzimierskiego. | 


© Qgólnemu osłakieniu w ciągu dnia wczorajsze- 
go uległy dwie kobiety i mężczyzna, który odwieziony 
został do szpitala Św. Aleksandra. | 
|. Z głodu. U trzech osób wezoraj stwierdzono kur - 
“eze żołądka, powstałe z braku pożywienia i tak: na sta- 
rym Rynku ur. 12 znaleziońo Hetne: Bornstełna, lat 45, 
bez żajęcia i mieszkania; na ul. Średniej nr. 5, w takiem 
samem położeniu znaleziono Michała Wodniekiego, lat 
~'30 i na ul. Nowomiejskiej nr. 24 leżał człowiek, lat 40, 
":gd którego nie dowiedziano się ani nazwiska, ani adresu. 
Ze straży. W środę, dnia 6 marca, o godz. 7 
„wieczorem odbędą się ćwiczenia sygnałowe pierwszych 
„Ach oddziałów łódzkiej straży ogu. ochotniczej w domu 
takwizytowym I addziała. | 
O Postrzał, Wczoraj w godzinach popołudniowych 
'na ul. Zakątnej nr. 65 do przechodzącego Stanisława 


"Pląszynskiego, robotnika, lat 18, dano strzał z rewol-, 


“weru: został on lekko zraniony w prana rake Po opa- 
„.śrzeniu rany „przez lekarza Pogotowia, P. udał się do 
domu na tejże ulicy nr. 46. Sprawca żamachu zbiegł. 


GEER DEARGA mpa 


SZTUKA i PIŚMIENNICTWO. 
| Z teatiu. Towarzystwo krzewienia wiedzy 
„handlowej, rozciągające dziś opiekę i podirzymu- 
jące istnienie 4-klasowej szkoły handlowej unaro- 
dowionej, dla przysporzenia funduszów tej uczelni, 
zorganizowało wczoraj w teatrze Wielkim przed- 
stawienie z udziałem artystów. warszawskich. 
Wybrano dramat. St Przybyszewskiego «Dla 
szczęścia», 00000 * 
„ Znaną jest łodzianom nastrojowa sztuka au- 
tora <Złotegó runa», w której Przybyszewski ana- 
Jizuje subtójnie stan duszy głównych bohaterów, 
rozwijając kunsztownie całą historyę Olgi, Hele- 
ny i Mlickiego wraz.z moralizatorem Zdziarskim. 
_ Widz. patrzy na tych bohaterów ubiegłej 
hiedawno doby z pewnem zdziwieniem, że tak 
"mogą zapattzyć się tylko w siebie, nie odczuwa. 
jąc nio, co się dokoła nich dzieje. | 
Dzisiaj. junemi drogami kroczyć żacząl Świat. 


Żyjemy % czasach, gdy samolubne żądze ludzkie. 


zatraciły w sobie wszelką ponętę i nie mają ża. 
dnej dla nas wartości, Rozwój wypadków w ta- 
kim dramacie «Dla 
tastrofą, mie wstrząsa zbytecznie duszą wspólcze- 
 snego widzą, który doznaje głębszych i prawdzi- 
wszych wstrząśnień i wrażeń. | | 


( ZBromadzóna wczoraj licznie publiczność po- 
 dziwiała i podnosiła z użqąaniem grę artystów 


szezęścia», kończących się kas 


sceny Warszawskiej, Czwórka artystów. tworzyła 


ensemble wzorowy. P, Żelazowski (Zdziarski) stwo- 
rzył kreacyę pełuą prawdy i życia; gral on z tą 
potęgą skupionego w wyrazie, głębokiego w na- 

jęciu dramatyeznem : talentu. 
(Olga) wydobyła. z postaci „wszystkie znamiona 
odtwarzanego charakteru; pani Rolandowa (He- 
- lena) posiadała Serdeczną nutę w głosie i rze- 
wność uczucia kobiecego, a p. Roland ze szcze- 


rością i temperamentem wykonał rolę Stefana 


„Mlickiego. Artyści prześcigali się wzajem w wy- 
razie, akcencie i mocy dramatycznej, 


pana: p 
bani Mrozowska | F9%% | 

Pani Mrozo Się niewiele osób z dobrem sercem t chęcią przyjęcia. 
. Listy jeszcze 
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_ Przyjęcie 
nie gorące. 

Pod względem kasowym widowisko wczoraj- 

sze udało się znakomicie. (K K.) 

„Wieczór mistyczny. W niedzielę 10 b. m., 

o godzinie 5 po połudiiu. „Aira; «drządza podwie- 

czorek muzyczny. Program 


gości warszawskich było niezmier- ; 


3 


REAR omie Ea 


składać się będzie ; 


z trzech części: pierwszą wypełni komedyjka pod | 


reżyseryą p. Władysława Krassowskiego, druga 

część będzie mistyczna. Wypełnia ją utwory na- ' = f ; BRZ" NONE 
Paa ÓW UE ; z TE . stwa Polskie twy i Rusi. Obecni byli rów: 

strojowe, mianowicie: „Smiere Azy*—-Griega (or- 80, Litwy e 1 


kiestra), „Elegia"— Moniuszki i „Taniec szkiele- 


tów*—-Studzińskiego (chór męski); „Widziadło*— | | 
| . ¿ną uchwałę, że wszyscy bez różnicy posłowie 
wreszcie „Dzwony*—Ujejskiego (p. M. Doliński) 


Joteyki (chór mieszany, solo p. Królikiewicz) 
przy dźwiękach marsza żałobnego Chopina, Część 
ta odbędzie się przy świetle przyćmionem, chóry 
i orkiestra będą za zasłoną. Trzecia część pro- 


gramu będzie zwyczajna, wypelnią ją duety, solowy ; 
śpiew, gra na mandolinie, doklamacya i kuplety. 


Program więc jest niezwykle interesujący. 
Przedstawienie na dochód gimnazyum polskiego. 


Raz jeszcze uważamy za właściwe przypomnieć ; jednego pomocnika sekretarza. Jako wice-preze- 
łodzianom, że dzisiaj w teatrze Victoria odbędzie . 


się przedstawienie, w eelu zebrania funduszu, któ- 
ryby umożliwił opłacenie wpisów uczniom gimna- 
zynm polskiego. Sądzić należy, że cel widowiska 
przyciągnie jaknajszersze masy, które w ten spo- 
sób skutecznie poprzeć mogą zabiegi organizato- 
rów wieczoru, Odegrana będzie <Odsiecz Wie- 
dnia» W. Rapackiego, 


Koncert. Dnia 10 marca grono amatorek i 
amatorów ma zamiar urządzić przedstawienie dla 
dzieci na korzyść uczniów 7-io klasowej szkoły 
handlowej. Program wypełnią: orkiestra złożona 
z uczniów tejże szkoły: pod dyrekcyą p. Joteyki 
-—młoda pianistka, a na zakończenie pierwszej 


części programu będzie odegraną komedyjka przez , Od pierwszego departamentu ministeryum spraw 


zagranicznych: 


młodziutkie amatorki. Przedstawienie. 
się w teatrze Victoria o godzinie 3-ej po po- 
łudniu. l 


rA OEL EATE BOREM IENE Mż URZ DUKUTZĘSNA 
EN OO M A AE NN 


Skrzynka do listów. 


p adamo i 


Szanowny Panie Redaktorze 


W nr. 49 „Rozwoja*; w kronice p. t | 
dzenia brukarzy* Spotykamy małą nłedokładność, którą 
upraszamy zan. Pana. o sprostowanie, ponieważ zda- 
niem naszem, artykuł tem w danej części wprowadza 


„w nieporozumienie ogół brukarzy, sympatyzujących z no- 


wopowstałym cechąęm. A więc: Po spisaniu protokółu 
przez radnego Magistratu p. Stępowskiego i po odeżyta- 


| Telegramy 
Petersburskiej Agóncyi Telegraficznej 


i własne. 


Petersburg, 4 marca. Dziś po południa odby- 


„ło się ogólne zebranie posłów polskich z Króle- 


nież członkowie rady państwa z głosem doradczym. 
Po długiej ożywionej dyskusyi przyjęto wielce wa- 


polscy we wszystkich swoich wystąpieniach w Du- 
mie powinni postępować solidarnie. | 

Petersburg, 4 marca. Na posiedzeniu kadetów 
i członków lewicy zgodzono się na przeprowadze- 
nie wyboru Gołowina na prezesa Dumy, na odda- 
nie kadetom jednego miejsca wice-prezesa i se- 
kretarza Dumy, a lewicy drugiego wice-prozesa i 


sów wymieniono: Teslenkę i Wołkkarczewskiego 
(narodowego socyalistę). . : 

Na naradzie umiarkowanych i członków pra- 
wicy w Dumie uchwalono wystąpić z osobnymi 
kandydatami do biura Dumy. Zaproponowano na 
prezesa Chomiakowa, na wiceprezesa Michała. Sta- 
chowicza i prof. Kakustina. | a 
Zwycięstwo kadetów na wyborach prezydyum 


jest zapewnione. 


Petersburg, 4 marca. Z polecenia kuratora o- 
kręgu naukowego w dniu otwarcia Dumy państwo- 


| „wej nie bądzie zajęć w zakłądach naukowych. 
połowy śpiew, mandolina i fortepian. W drugiej : 


odbędzie 


naa 


: 
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„Za zgroma- : 


niu zebranemu ogółowi rezolucyi rządu gubernialnego o , 
organizacyi cechu brukarskiego 1 o zatwierdzeniu tako: | 


wego, majstrowie wyszli z sali, ponieważ czynności po- 
siedzenia były zakonczone Nieprawdą zaś jest, jakoby 
wybrany na starszego zgromadzenia p. Kulis nie był na 
sali zgromadzenia, którego zażądał ogół. Przeciwnie, p. 
Kulis był na sali i obserwował zgromadzenie, Jeżeli 
więc później salę opuścił, to z tej prostej przyczyny, że 
posieazenie było skończone i nie uważał za potrzebne 
pozostawać tam nadal. Na czyje Żądanie, już po skoń- 
czeniu posiedzenia, zabrał głos p. K., który w mowie 
swej gorąco krytykował projekt założenia gospody, po. 
nieważ te w krótkim czasie będą zwinięte w wielu fa- 


chach=tego członkowie Zarządu cechowego zupełnie mie | 


wiedzą. Co zaś. do dalszych wywodów p. K., wyrażonych 

w powgższym artykule, jakoby cechy nie były oparte na 

trwałych podstawach i że takowe nia mogą dawść pra- 

ceownikom należnej opieki, to możemy odpowiedziec, ża 
pan ten zupełnie nieobznajmiony jest ani ze zuaczeniem 
cechów rzemieślniczych, ani z prawami, na których ce: 
chy te mają trwałe oparcie. o | 
Załączając wyrazy szacunku i poważsnia = 
| | Ogół majstrów brukarskich. 
Łódź, 4 marca 1607. : 

Szańowny Panie Regaktorzel 
Upraszam o umieszczenie następującej notatki: 
Chcąc przyjść robotnikom fabryk łódzkich, objętych 

lokautem, chociaż z małą pomocą z mej strony, zapro- 

ponowałem  tutejszemu społeczeństwu 


6 prawe REZ 


przes odezwę 


W „Głosie Zagłębia“ i wywieszenie odpowiedniej odez- . 


wy w mej księgarni, przyjęcie chociażby po jednem 
dziecku na czas przymusowego bezrobocia do siebie. 
Odezwa była owocna, bo już przesżło 100 rodzin zgło- 
siło się z zamiarem przyjącia do siebie nieszczęsnych 
dżieci, przeważni dziewczynek. Są rodziny, które na- 


"wet po dwoje dzieci chcą przyjąć Znamiennie i nader 


chwalebnie postępuje niższa Klasa robocza, ci bowiem 
całą gotowością chętnie na przyjęcie się 
natomiast ż klasy średniej i inteligencyi okazało 


R nie zamknąłam i nowi dobrodzieje ciągle 
się zgłaszają. 
| Z poważaniem 
Władysław Smyczyński 
Księgarz w Siełcu p. Sosnowcem 


P. S, Jest także kilka rodzin, które są gotowe na. 


wat na Stałe niektóre dzieci do siebie przyjąć. Może są 
sieroty, które nie mają przytułku. | 


> © SEAS 


Petersburg, 4 marca. Komunikat urzędowy. 


Skutkiem upłynięcia oznaczonego terminu, u- 
tworzona przez japończyków komisya do. rozpo- 
znawania pretensyi pieniężnych w poreie Artura, 
zaprzestała przyjmowania próśb, które przesyłano 
w drodze dyplomatycznej. Z tej przyczyny podda- 
ni rosyjscy winni obecnie w sprawie przyznania 
im praw do nieruchomości w granicach. dawnego 
okręgu kwaniuńskiego zwracać się do kwantuń- 
skiego sądu okręgowego osobiście, lub za pośred- 
nictwem adwokała. Prośby i dokumenty,. składane 
w minisierjum spraw zagranicznych, które nie - 
mogły być oddane z powodu opóźnienia terminu 


' przez właścicieli, będą tym ostatnim zwrócone po 


otrzymaniu ich od poselstwa rosyjskiego w Tokio. 
Teiersburg, 4 marca. Zorganizował się Zwią- 


zek przedstawicieli prasy z prawicy zarówno sio- 


tecznej, jak i prowincyonalnej. Wszystkich przed- 
stawicieli zebrało się dwunastu. Ks. Szachowskij, 
obrany na prezesa Związku. Związek ten organi- 
zuje własną obsługę do sprzedaży pojedyńczej pism 
wiaanych. E 
Petersburg, 4 marca. Z Wierchniednieprowska, 
Zemlańska, Plocka, Piatigorska, Czerdyni i Mysz- 
kina telegrafują, że odprawiono tam _ uroczyste 
nabożeństwa z powodu rocznicy uwłaszczenia wło- 
SCIAR. A» SEA 
Fotersburg, 4 marca. Przy pierwszym wsżech- 
rosyjskim zjeździe producentów . złota i platyny 
otwarto wystawę, w której wzięły liczny udział 
wielkie firmy stołeczne i inne. Wystawiono spo- 
soby wydobywania metalów, oświetlenia jtd, 
Petersburg, 4 marca. Dokonano wielu rewi- 
zyi u czarnych seçin i skonfiskowano mnóstwo 
broni. | PŚ 
Kijów, 4 marca. W mieszkania Lewinsona 
wykryto drukarnię socyslnych demokratów. Za- 
brano 20 pudów czcionek, 700 proklamacyi i prasę, 
Moskwa, 4 marca. W Towarzystwie. subjeku 
tów handlowych odbyły się wybory zarządu. Za- 
ciętą walkę stoczyli dawni członkowie, którzy pra- 
gua, aby Towarzystwo zajmowało się tylko zabeże 
pieczeniem członków na starość i w wypadki bras 


ku pracy, z młodymi, przejętymi poglądami sosy 


listycznemi, którzy pragną połączenia ze -Zwiąc- 


kami zawodowemi. Socyaliści ponieśli klęskę ido- 


stali się tylko do komisyi rewizyjnej. Do 
weszia stara partya. l p, 
(  libawa, 4 marca, Sąd. morski portu Aleksan- 
dra III, rozpoznawszy sprawą „aatopieńła niendsew 
kiego okrętu handlowego «Teas przez «krążownik 
rosyjski w czasie wójny, ` przyznał. właściciejóm 


zarada. 


. okrętu od skarbu 446,000 marek. 
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“Ufa, 4 marca. O godz. 10'/, zrana na ulicy 


„zabito inspektora więzienia, Kolbego. Zabójca, u- ` z 
jety przez: kupców mahometan, zeznał, że wykonał A 


„polecenie organizacyj rewolucyjnej. 
3 Gbarków, 4 marca. 
lei południowych spotkały się dwa pociągi osobo- 
we. Sześć wagonów silnie uszkodzonych. Nikt z lu- 
dzi nie ucierpiał. 
„. Krasnojarsk, 4 marca. W odległości 20 wiorst 
„od miasta, na gruntach włościańskich znaleziono 
'bogatć pokłady węgla kamiennego. 
są dalsze : poszukiwania, | 

- Lwów, 4 marca. Studenci polacy zażądali dziś 
demonstracyjnie od 


 wersytet, aby opuścili gmach uniwersytetu. 
,część rusinów oparła się temu żądaniu, 
'walka. Polacy w kóńcu opornych usunęli, a a poli- 
ya położyła kres utareczkom. Wobec zajścia po- 


; wyższego, senat uniwersytecki postanowił zawie- 


'sić na. pewien czas wykłady. 

Paryż, 4 marca, Rokowania w sprawie poży- 
ozki japońskiej z francuskimi i angielskimi ukoń- 
'czóne pomyślnie. Pożyczka w sumie 23 milionów 
funtów po kursie 99 na 5%. Emisya około d. 28 
marca w Paryżu i w Londynie po 11'/, miliona 
funtów w każdem z tych miast. Pożyczka prze- 
znaczona. na spłatę dwóch 6% pożyczek japońskieh, 


wypuszezonych paprzodnig na sumę 22 milionów E 


funtów. 

- Eisenach, 4 marca. Zasiadający tu Kongres 
nieńieckiego Towarzystwa pokoju powszechnego 
„rozesłał zaproszenia na kongres międzynarodowy, 
który ma być zwołany pod koniec sierpnia r. b. 
do Monachium, oraz wysłał do kanclerza Biilowa 
telegram z. uznaniem za poparcie projektu dru- 
giej. konferencji pokojowej. 

„Paryż, 4 marca. Do „Matina” donoszą z Dun- 
kierki, Że stwierdzono tam ósmy wypadek czarnej 
óspy. Trzech chorych zmarło. Ostatni z wypad- 
ków „budzi. niepokój, zachorowała bowiem właści-- 
cielka piwiarnij do której, uczęszczają licznie ma- 
ki onętao 

"Paryż, 4 marca. 
skiego w Sprawie rozbrojenia przyjęła prasa tak 
radykalna, > umiarkowana, bardzo sceptycznie. 
„Aurore i „Radical” dowodzą, że propozycya an- 
gielska. nie” “może dać wyników praktycznych. . 

Barcelona, 4 marea. Starli się tutaj republi- 


kanie z monarchistami. Jedna osoba ciężko ranio-. 


na, kilka lekko. 

"Londyn, 4 marca. Omawiając artykul pre- 
miera o rozbrojenin. „Times” powiada, że pre- 
mier nie miał zamiaru wywołać niepokoju we 


Francji; niepokój ten jednak był następstwem ko- į 


niecznem. „Żyjemy w świecie — pisze dzienik — 
na którym istnieje Bülow, magmy więc byé albo 
młotem, albo też kowadlem”. „Siandard” twier- 


dzi, że na kontynencie artykul Compbella Bananer- 


mana tważany jest za dowód podstępności Anglii. 
„Morning Post” powtarza to samo. 

„Konstantynopol, 4 marca. Rozpoczęto budo- 
wę kolei do Mekki Ww RAA na pornog od Me- 
'àyny. . 

DZI E NNE. 

Potersburg, 5 marca. 
„wieczorem wyjechała z Gatczyny do Anglii Naj- 
i jasniejsza Cesarzowa Wdowa Marya Teodorówna. 
Odprówadzali Ją Najjaśniejszy Cesarz, Najja- 
Śniejsza Cesarzowa, Wielka Księżniczka Olga 
Aleksandrówna, Wielcy Książęta Michał Aleksan- 
drowicz i- Aleksander Aleksandrowicz.  Najja- 
Śniejszej Cesarzowej Maryi Teodorównie towa- | 
rzyszy rosyjski posel Ww Londynie hrabia Ben- 

'kendorf. . 


Petersburg, 5 marca. Minister skarbu przed- 


loży Radzie państwa i Dumie państwowej projekt 
budżetu państwa na rok 1907. Projekt w- począt- 
ku omawia treściwie zasady prawodawstwa bud- 
żetowego, Ba którem oparta jest redakcya budże- 
tu. Następnie. omawia sytuację, spowodowana 
'wstrzymaniem ` "działalności instytucyi prawodaw- 
czych. Minister skarbu komunikuje, że rada mini- 
strów wyznaczyła tymczasowe kredyty na pierw- 
jsze 3 miesjące r. b., z tem jednak zastrzeżeniem, 
że minister skarbu. powinien zrzedstawić Radzie 


panita i i Dumie panstwowej budźei do zatwier- ; 


, Zwyczajne dochody podzielone są na 10 Ka- 
w których zaznaczone | 
dktniejąge w Rosyi podatki, ogłoszo- . 


:35. paragrafów, 


mpeg zasadzie praw z d. 17 marca 1906 r. 
„ Głosowanie nad budżetem ma się odbywać 


Artykuł premiera angiel-- 


Wczoraj o godz. 10. -ej. 


Na stacyi Białopole ko- fi 


wk 


Dokonywane Ẹ 


studentów rusinów, którzy R 
uczestniczyli dnia 23-go z. m. w napadzie na uni- | 6 
powstała 


* czych  kategoryi, 


. rządowe, 
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, nikiem wojny, - 


-kompensata za zniszczone i zepsute 


żonie, matce i babce naszej. 


nemu Duchowieństwa ks. prałatowi 


w tak ciężkiej i bolesnej dła nas chwili. 
300 


z Śrieżjwszy lat 54, opatrzona św. Sakramentami za- 
|| snąła w Bogu dnia 4 marca r. b. o godz. 2 pp. gg 
gi Wyprowadzenie zwłok odbędzie się 6-go b. m. o % 
W godz. 3 pp. ze szpitala czer. Krzyża na cmentarz Ą 
w Zarzewie. Na smutny ten obrzęd zaprasza kre- ją 


pozostały 


G W dniu 4 marca o godz. 11/, zmarł 
4 $. p. Kazimierz Zawadziński, 

M opatrzony św. Sakramentamt, przeżywszy lat 33. B 
x . Wyprowadzenie zwłok na stary cmentarz kato- py 
a licki nastąpi w środę dnią'6 marca o godz 3-ej ® 
M po poł. z domu przy ulicy Wólczańskiej nr. 63. 
h Na smutny ten Spraa zapraszają, stroskani 7 
92 nonziee. „ke 


= Kika” po- 


paragrafami, FR a: 
zycyami, lub głównemi udziałami. 
W celu podziału wydatków według zasadni- 


przyjęto następujący szemat: 
1)Dwór Cesarski, 
we, 3) zarząd cerkiewny i duchowieństwo, 4) za- 
rząd cywilny, 5) obrona państwa, 6) operacye 
1) dlugi państwowe, 8) wydatki dzier- 
żawne i emerytalne, 9) niepokryte wydatki lat 


J S.7 p. Balbina Kotarska z Szymczaków, jj 


wnych, znajomych i przyjaciół w nieutulonym żalu g 
Biąż : z „dzlecmi :- NE 


2) wyższe instytucye państwo- 


Podziękowanie. | 
Wszystkim, którzy racząli oddać w dniu 4 Marca r. b. ostatnią posługą zwłokom ukochanej 


składamy z głębi zbolałego Serca serdeczne "NETA „Bóg zapłać”, a slowa Alien SZAN OW- | 
Wyrzykowskiemu, 
kościoła swiętej Anny, Cechowi Zgromadzenia majstrów: bednarskich oraz £ Wsz gstkim biorącym udział. 


"razem 103 nazwiska. 


ks. Szmigielskiemu, ks. Kojn, chórowi 


pony EEE EYE 


anaki, NABOJE ae ZEE 
batumskiej; z okręgów: suchumskiego,. „dagestań- 
skiego, .terskiego, turgajskiego i uralskiego; w mia- 
stach: Astrachaniu, Baku, Warszawie, Łodzi, Eka- 
terynosławiu, Niżnim Nowgorodzie, Orle, Peters- 
burgu, Samarze, Tyflisie. „Dodatkową ogłoszono 


Petersburg, 5 marca. Na iaado kadetów 


i lewicy, które się odbyło: pod przewodnictwem 


ka. 


mr zarz: 


aani zza M 


poprzednich. ` Ostatnia pozycya, wobec komplika- 


cyi w poszezególnych oddziałach, w projekcie bud- 
żetu jest podzielona na kilkanaście części. 


gółowy wykaz dla odpowiednich paragrafów, pun- 


przy projekcie w ogólnych zarysach. sprawozdanie 
o stanie skarbu państwa w 1907 roku. | 
Z powodu, że obecny stan skarbu w znacz- 


nej części jest wywołany skutkami wojny rosyj- 


sko-japońskiej, exposto ministra rozpoczyna się 
Rapa do „dyspozycji wolnych pieniędzy 381,350,878 
rubli. 

W styczniu 1904 roku rozpoczęła się wojna 
Rosyi z Japonią. | 
Zmieniono niektóre zwyczajne kredyty, nie- 
które preliminarze na budowę dróg żelaznych, 
były zawarte pożyczki, z których. osiągnięto 
1,020,312,250, zrealizowano krótkoterminowe z0- 
bowiązanie Z roku 1905 w ilości rb. 151,176 799. 
Ogółem na pokrycie wydatków wojny z Japonia 
skarb państwa imiał 
1,521,249,365 rubli. 
Wydatkowano zaś na ten cel 
"1,664,242 225 rubli. 


Wydażtkowano również na umorzenie. zobowiązań | 
krótkoterminowych, 14,997,960 rubli. Ogółem. 


1,679,240, 185 rubli. 
W ten więc sposób w ciągu roku 1904 i 1905 


dzący prawie do. 
158,000, 000 rubli, 


Takie rezultaty budżetowe były nietylko wy- 
spowódowały je również zaburze- 
nia wewnętrzne, an kolei żelaznych, poczty 
telegrafu, fabryk- 
wydatki Sone 56. przez rząd dla utrzymania 
porządku, wynagrodzenie ofiarom zaburzeń, re- 


wlas ności 


(D. n.) 


Petersburg, 5 marca. W «Se enatskich Wied.» 
ogłoszony został dodatkowy spis członków Dumy 
z gubernij; astrachańskiej, wiaekiej,  ekateryno= 
sławskiej, kostromskiej, Kutajskiej, połiawskiej, 


rządowe. 


któw i t. d. Minister skarbu przedstawia również ` 


od stycznia .1904 r. W początku 1904 roku skarb. 


zakładów przemysłowych ' 


W rubryce, dochodów: projekt budżetu prze- ; 
widuje. 431 punktow. W celu ułatwienia dyskusyi - 
nad projektem budżetu, dołączony jest doń szcze- 


PENS 


EPT 4200 OAREN EREE E NOK m. 


nietylko wydatkowano fundusze zapasowe skarbu, | 
lecz powstał z początku roku 1906 deficyt docho: | 


Roa. 


| 
! 


i litz donoszą, że projektuje się zmiana konstytucji 
; księstwa Meklenburg- Pa? w r. duchu ec 


EO EO MOZNA AAAA O ED a PARZE | ED ROOT WO M MÓC ROK DOOKOŁA 


Pawła Dołgorukowa, postanowiono wybrać 
prezesa, jednego wiceprezesa, ‘oraz „sekretarza 
z pośród kadetów, drugiego zaś wiceprezesa, oraz 
pomocnika sekretarza z pośród lewicy. 

Gubernia moskiewska stawia ostatecznie kan-. 
dydaturę na prezesa Gołowina, blok lewicy — na- 
rodowego sócyalistę Wołkkaraczewskiego, kadeci— 
Teslenkę. 

Z tej ostatniej kandydatury nieżadówolent SĄ 


S. D. i $: R, albowiem Teslenko jest deputowa- 
nym moskiewskim, gdzie miał miejsce konflikt 
z kadetami. 


Robotnicy na sokrotarza stawiają kandyda- 
turę Czelnokowa. 

Petersburg, 5 marca. Na iatadzie- umiarko- 
wanych prawicy postanowiono wystawić i pod- 
trzymywać podczas wyboru prezydyum Dumy, 
kandydatów z liczby deputowanych październi- 
kowców. Wystawiono kandydatury: na. prezesa-— 
Chomiakowa, na wiceprezesów —Siachowicza i Ka- 
pod, oraz „NA pekrotarga- W aruńgek R 

„Berlin, 5 marca. ` 


czasu obecnego. | „ga > 
SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE, 
- Btacyi' centralnej K. B. Ł. 


tm . JĄ || mą $ 
salgs rao 
= idoa] A, BA 2 S i 
Dała |285| gm |$,| BP | Uwagi 
C Aes seg | Sa dat 
E a [ia ed | zę 
| Z dnia TM 
4/11I 1 pp. | 756.6 |+- 1.2) 735| W1 ompa Stura 
o leeke ea 26 lopd Wi |MBX.-+1. 
AI LI 9 w. 157.1|— 28| 96 .PAW1 Temperatura. 
ŚNI 7 r. | 757.7 |-- 5.4| 93 ż Wo |mii.—6 40 0. 
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PCE ORZESZE m p yw 


U duo N 200. 


LecZnić a Zębów 


M. EPSZTEIN-RIESNIK. 


Plomby złote, porcelanowe itd. 

Zęby sztuczne na złocie, kauczuku z SG 
bieniem lub bez. 

_ Poprawki: sztucznych zębów na poczikania 


_Konsultacya 30 „kob. + 874012 


LOKAL == 


ód 26 Tipa, składający się z 8-in pokoi. i ku- 
chni z wygodami na pierwszem, drugiem lub trze- 
ciem piętrze; między ulicą Andrzeja i Zawadzką. 
Oferty Z ceną w Administracyi ` „Rozwoju“ , pod 
literami „P. M. S.* „248 -5—8 


Potrzebny 


Na 


Sa: — Wtorek, dnia 5. marca 1307. Be 


"Zarząd. drogi żelaznej Fabryczno-Lódzkiej 


niniejszem podaje dó ogólnej wiadomości, 
„Fabryczna w dniu 8 marca now. st. 1907 r. o godzinie 10 rano na zasa- 


'dzie $$ 40 i 84 Ogólnej Ustawy Ros, dróg żel. będą sprzedane z głoś- 


"nej licytacyi 
styogniua 1807 r. za frachtami: 
„solone, S. Lejpuński; 

wik 

Łódź - Ch lojny, 


a Naiajeem saawiadamiamy: że w sobotę d. 9 b. m. o godz. 7-ej 
"a `. R pee Wielkiego Selling | na RSE piętrze odbędzie . się 


Członków aas Łódzkiego. Muz 
owarzystwa 


Ik. 5. SZMITKIND 


_Nawpat Nr. 43 
Choroby skórne, weneryczne į maczapłciowa 


Przyjmuje: 9d: SZARA "Ro, 9d im87/ 
ma BED A69 BRALI 


Deh. Rosenthal 
Choroby wewnętrzne I dziecięce : 
(gp. gorączkowe, zakażne) 


Konatantynawska 7. - 4415-1-86 


cm jaka LE, 2-10 i od pan 


Choroby koma, wenery- 
< gane i moczopiciowe. 
Przyjmujć od godz. 8-—1 r. iod 6—8 We 


panie od 5—6 popol, w niedziele od 9-1 
r. i od 3—6 popoł. „14201302 


Ulica „Południowa | Nr: 2,- 


N jk Liwni 


Powrócił. 


Mieszka obecnie: Zielona 3 


Dr, yna Kane ini 


POWRÓCIŁA |. 
Oheroky. kobiece i Akuszerya 
Piotrkowska 121 


Pr i od 3—5 popol: 
zyjmuje — 11 reno 5021-17 


biła 


Choroby Winerjoris i skórne 
Papeta maoe 

+8]. QO fre]  wigczare 
Piotrkowska i32.  1331r6ő 


Dr. Rosenblatt 
` specyaligta a uszu, nosa 
- PlotrkowsjŚ. tey 


*1588-1-42 


rzyjmuje dů 10—11 E 
w niedziela od 10-11, 1 i 5—7. po: pół. 


1 2-4 po poł. 


„Dr. L Grabowski 


apec: ohorób gardła, nosa i uszu 
przeniósł sią na, ulicę 
"Hawrot mr. IA m, 5, 
Nl-cia brama od rogu gl. Piotrkowskiej 
i przyjmuje eodziennie ód 4 do 7-ej pop. 

« ARKO i święta od 4 do 5 pop. 
491—1r-169 


wa: OR SGO ZERA GÓRE A ROR KE RESRE m c . o a $ 


„HARMON 


| Speoyalieta ohoróh USZU; MOSA; 


'0d 5—6 po poł. W niedziele” od 9—1i 


nie wykupione przez odbiorców towary przybyłe w m. 
Waszawa s. p. w. 
Aleksandrowgkie Wrota 2207 syrop kartofiany, Le~ 
ażdan; Wiatka I 11979 zapałki, J. I. Sapoźnikow, a ma stacyi 
| tegoż dnia o godzinie 2 po południu: 
Warszawa: W. 142046 ciej rzepakowy, St. Sikorski. E 
Ww razie, gdyby lieytaoya w dniu wyżej oznaczonym nie doszła do j | 
skutku, to powtórna ostateczna sprzedaż odbędzie się na stącyi Łódź 
Fabryczna dnia 11 marca now. st. 1907 r. o godz. 10 rano, a na stacji 
ER Ania 12 marea now. sk. 1907 r. o godzinie 2 po południu, 
l 296 


29297 sadło swińskie 


) emea 


; emie. 


ayee Dramatycznego 
„RaZ | 2971 


śhośoby AES: 
EANO $ TOPE alu 
CEGIELNIANA, 14 

g Le ei ad b Wólezadakie 


[tr Jóni Tial 


Okulista 
ule MIKOŁAJEWSKA 22. 


szyna od 9-ej do 11-ej rano i od” 
bee do q-e) po poł, i 


1467- ML 


tami i gardła 

Przyjmuje. kr godziny 9'/4—11-8]' irana 
f od 4T-0} wieczorem. 

_Mikotojewska dh, obok Dzielnej. 


| Choroby weneryczne, 
jerzeli i skórna 
Dr, St. LEWKOWI cZ 


| |... Zachodnia M 33 
(obok lombardu akcyjnego) 
Dla panów od 9—1 i od 6—9, dla dam 


od 3—6 po pol.. 1151r1 


Osiedlitem się w tutejszem mieście jako - 
spacyalista chorób skórnych, 


wensrycz" 


nych, płełowych i chorób włosów. Przyj- 
muję codziennie od 8 do iw Poradnie 
i od 4 do 8 po poł. 


-_ ulica SREDNIA = 


5 19 


= "POŁUDNIOWA LE 4 = = 


Choroby skórne i weneryczne 


Przyjmuje: od 8—12 
połud.; Panię: od 0 
t ka). W niedzie 


od 5—8 po 
4—5 po. poł (Kosmos 
le do 6:81. W: 


„Dr. A. Grosy ik 


powrócił 
umh Zielona Nè 5, 


Choroby skórne, weneryczne 


i dró og moczowych. 
Od 81/4—11'/4 r. 6—8 wiacz., pania 556 
po południu. W niedziele i święta 9 r. 
do 1 po poł. 


że na stacyi towarowej Łódź- 


dróg MO: |. 


 762r119. 


ui Ej 
ejt 

} 

¿i 


"3819: 48 


LORE GWINEI 


wiek: 


246—1-45 | 


| panie” od. Buli. 


PEZET PZOAAWE CZ ORAWA TDH -. SE E E TAE RENICE S E CE YA A PORZE ARN ii PA. 
RETE: g z EAn uin igna 


276 4-4 


1608-—d-101 


n ae 


| REZ m BON EEES 


Ei szowe Żakiety na wełnianej wacie > 
jj po tb. 22. Kostyumy angielskie $ 
[3 najnowszych „fasonów od rb. 16. i 
|| Palta angielskie z modnego mate- k 
Ø ryała od rb. 18. Paletka dziecin- jg 
Ą ne od rb. 9. Bluzki damskie od § 
$ rb. 2.50. Wielki wybór futrzanych f 
W kołnierzy i mufek w oddziale dam- M 
g skim u BE 
"EMILA SCHMECHLA, 

Łódź, Piotrkowska 98, E 
„Warszawa, Marszałkowska 130. $ 


lh. A. So m 


skóra 


Gosóby EENE ER i 
Nawrot Nr. 2. 


Przyjmuje od 8—14 i do 6—8 po, poład. 
Garra 


| Dr. J ELNICKI 


„ul. Andrzeja. 7, 


‘Choroby akórne; weneryczne i 


moczopiciowe. 
Od 8--10 rano, 5—8 po pol, w niedzięla 
iświęta 9—12 rano, | rudą 


Nadszedł świeży transport 


_ powideł śliwkowych 


w najlepszym gatunku i są do sprzeda- 


nia na beczki i pudy po 3 ruble za pad.. 


a pojedyncze funty po.9 kop. Wiadomość 
Przejazd 41 u fryzyera. ` 293 


Szkoła pod firmą Thomasa, 


Spacerowa 34, na kursach wieczorowych 


dla dorosłych - przygotowuje na świadeec- |. 


twa nauczycielskie, aptekarskie 
i inne. Rozpoczął się: nowy zapis na 


| knr: młodszy, średni 1 wyższy. Zarzą- 


dzający T. MARKIEWICZ 294—3—1 


Szkoła kroju i szycia R. LEWAŃSKIEGO © 


z dniem 1 marża otworzyła 
kursy wieczorowe dla pań; nie- 
mogących . uczęgzczać: „W: dzień. Proszę 
zwracać uwagę na. adres: PIOTRKOW- 
SKA 87, parter. lewa oficyna. 

A N abei Ae OE 298-2 t 


F. używaną lub b Bową 


 marynowania szynek. 
Wiadomość W Administracyi 
Przejazd nr. 8. 


Majster farbiarski | 


piorwsżorzędna siła dla wszelkich iadi “ 


na sztukę, znádzie natychmiast zajęcie 
w większej farbiarni. Oferty pod „Pierw- 
szorzędna, pa składać W administracyi 
zBożwoja 269—3 —2 


- Lekcye Tańców! 


. Zapisy na nowy kurs dla Pań: 


i Panów przyjmuje codziennie 


Cegielniana N 56. 
I8-go Marca 


„LEKCYA ZBIOROWA” | 


| Pracownia Gorsetów | 


E kosztuja spódniczka angielska. —Plu" n 


Piotrkowska 92. 
+ Kantor Południowa ar. 


_ goletniem ` świadectwem, mamkę zdrową. 
. młędą- 


wal. 
„obiady. Krótka nr. 12 m. 1, - 


Krótka 12 | 12 m. 4. 


i zawierającą około 9 rb. i ai 


„Rozwoju, "zwrotny z Drezna do Skalmierzyc. 


| Z asrzeja 6, stróż, wskaże. < 


pow: częstochowski. . 


| godami. 


A. Lipiński. 


dawniej: Mikołajewska: 53 


NATALII KĘDZIERSKIEJ 


5 przyjmuje obstalunki i reperacye. 
l 1575 Piotrkowska. n5 ma 5. 


bony 
polki i niemki Biuro nauczy” 


"DROBNE OGŁOSZENIA. 


Potrzebne nauczycielki, 


AAA! 


i | cielskia Kaczórowowiaj. Nawrot 2. 3527.6 


A A! Zarządzaiąca-KasyerKa niei ZLYM 
na, Z. CA AA potrzebna. Oferty 
„Zarządzająca* — Rozwój“. , 4 áb? —5— 1 
(Chłopiec potrzebny do Termini do ZA- 
kładu blacharskiego G. Jarisża. Ją- . 
liusza 32. OoOo 4493-38 


| De odstąpienia Biuro rekomeńdacy, Re - 


nauczyciełek, oficyalistów, bon i słu: 
żby. Wiadomość w Biurze. Dziesników 
>. 0 Piotrkowska 18, od 4 
| : 456— 9-1 


p voe eea D 
De sprzedania: pianino, Szóry nowe an- 


gielskie z bronzami, na parę i pojedyn- 
kę, roboty Ziemskiego. Druga 19—4, od 
3—6 g -462 
[o erraia ia z ogrodem 1 z&bu- 
dowaniami gospodarczemi, 35 kaja 
saa ornego i 1 morga łąki dobrej, w 
asku. Wiadomośc, Łódź, ;ulica Dobra 
nr. 7 m. 12 CeBa przystępna. 440733. 
[Dziewczynka Zręczna potrzebna. da. p: 
dawania do stołu i do posług 
stałe, Nawrot 8 m. 27. 449 — =] 
zraslitka z niemieckim otizyma dobrą 
posądę do towarzystwa. Biuro. Arlet: 
. 463—3—1.. 
3 | "ma ao uinie- 
szezenia kucharki, młodsze i lokajów 
z dobremi rakomendacyami. BSI 
anior służących, Piotrkowska 92 w Hai 
dwórzu ma do umieszczenia kila zgols 
nych kucharek, pokojówek, nianią g dłą- 


488—3—3 


rawis NOWA, Pe. 
adami i pierście- 
Dzielna 28 — 2. 

446——3—3 


aszyny 2 SINĘSTA, | 
henkową z 5 szu 
niowa za 25 rubli. 


N iedrogo robię saknie, binzki. Przejazd 
48 m. 11, Il-gie piętro. A611—Te M 


| GR w starszym wieku, znająca się 


dobrze na kuchni, poszukuje miejsca 

u pojedyńczej osoby, może zarządzać da=- 
mem, (Oferty w administracyt Porto. | 
pod literami M. J. 408--3.—3 
poród o 2 oknach ` wygodnie umebiowac: 
ny, zaraz do wynajęcia, Może: p Z. 
całodziennem utrzymaniem. Debe wteże 
6—32 


penna zdolna do szycia kołdór R trash 
na na wyjazd. zo. Gzęsto wa; 
Poste-restante: A. Z. 109. 459—5—80. 


potrzebna panna Tb Tobien w starszym. 
wieku; umiejąca pisać po polska.i pa- 
rosyjsky. Kantor Południową nr. 2. 459-4: 
Pora” sa panienka da szycia fartuchów, 
! ar stała. . „Nowo-Zarzewska ur. 11 
| 4BRG— l" 
Bo wygodnie umeblowany do WYRA- 
jącia, Z salodziennam Meerman on 

| SABAE m mk 

porkoj szycia w TEET prywalnychi: 
Ul, Długa ar, 148, róż wskaże, 

| 432 —0-=3 


go o ną imię Adolfa i Mar- 
ty Weber, wydany Z gminy Byczęk,. 


powiatu łaskiego. | kgga 
aginąt paszport na Tals Antoniego: 

| Zaan Panor z gminy Rzgów, 
ł pow. konińskiego. >. _3901—8-—3: 


N pow: konineriego a na zh 
Żono w poniedziałek" w.. dradze: 


z dworca kolei kaliskiej portmonatkę, 
kolejowy, 
Zna“ 
lazeę uprasza się o złożenia zguby w Ad- 
ministracył , „Rozwoju za nagrodą rh. 4; 


AGT 3—1 


inęły 2 pieski: , Jeden maści białej t.3. 
Teen ai łatami, drugi buldog ma- 
ści żółtej, : Łaskawy znałazea raczy od 


prowadzić ich za nagrodą na ul. Wólw . 


czańską 19 do stróża. | - 460—1. ` 
owodu wyjazdu do. opiZadAniA: meble; 
pcz 
„Ferdynandą. 
z Kamienicy) pA je). 
BL: io 


aginak pasaport na imię 
Zóienta, wydany 


geaz potrzebny m 


„Ride c 
z 10 do 14 pokojów z AI „A 


Pożądany jest o Że "Olari. ; 
w Administraeyi „Rażwoju” sub T ię? 7 : 
Z braku pracy i rodków do W żywię-, 

nia jest do oddania na. własdóść ; 
dziecko płci męsktej, sierota: Wiado”" 
Mość u stróża, Aleksandryjska 29. 4511- 


W celu ulatwienia wczesnych zamówień. Wielkanocnych 
23 marca pe rabaty: 


odstępuję od dnia 1 do. 


| | | AE : przy kupnie 5 butelek 
| . o. przy kupnie 10 butelek 


parmani A D A 


REKCY A| 
Twatyptwa Iniqmigi nieda laki 


podaje do publicznej wiadomości, 


ai O 


że termin zwyczajnego „zebrania ogól- 


nego członków Towarzystwa wyznaczony został na dzień (22 lutego). 
7.marca' 1907 r. o godzinie 4 po południu, w domu- TOWARZYSTWA przy 


ulicy Średniej: pod M 427/19. 


następujące przedmioty: 
© 1) Sprawozdanie Dyrekcyi za rok finansowy 1905/6. 
2) Projekt od etatu na rok finasowy 1906/7. 
8) Wniosek Władz Towarzystwa, co do uńormowania. kapitału: zaso- 
bowego do ` wysokości 2-ch rat obowiązkowych, z. Eo zmianą 
3: 51. Ustawy. 22 


«4) -Wniosek Władz Towarzystwa, có do: wznowienia udzielania, po- | ŻA "AK, A 


a) aby po- 


życzek. w Š% listach zastawnych, niezależnie od 4t/;%-wych. 

5) Podanie 23 stowarzyszonych, obejmujące 3 wnioski: 
życzki dodatkowe z przeszacowania mogły być udzielane bez względu na 
10 letni okres czasu od daty ostatniej pożyczki ($ 108), b) aby potrące- 
nia: z szacunków technicznych nieruchomości 10% wartosci, przy przyzna- 
waniu pożyczek żostały zaniechane i 0) aby akta. przystąpień do Towa- 
rzystwa: zostały zniesione. 

6) Wybór jednego Dyrektora w miejsce wychodzącego po 3 letniej 
kadencyi S. Rosenblata. 

-< ) Wybór jednego Zastępcy Dyrektora W mejstę wychodźącego, 
skutkiem losowania, L. Zonera. 

8) Wybór 3-ch członków Komitetu Nadzorczego w. miejsce wyeho- 
dzących po 3-letniej kadencyi B. Birenzweiga i E, Tischera i skutkiem 
losowania K. Klukowa. 

Na powyższem zebraniu ogólnem uczestniczyć AA wszystkie osoby, 
które otrzymały pożyczki od Towarzystwa i którym służy z. prawa moż- 
"ność. rozporządzania swoim majątkiem. 

- Sprawozdanie Dyrekcyi za rok ubiegły. dostarczone będzie w swoim 
czasie wszystkim. stowarzyszonym, 


rozesłane tym tylko Z nich, którzy są wyłącznymi właścicielami nieru- 
chemości. | | 
Nieruchomości, będące we wspólnem posiadaniu awshi” lüb kilku 


osób, mogą być reprezentowane na zebraniu ogólnem przez jedną z nich, 
po złożeniu pien! PoteaCJA od pozostałych i wydaniu biletu wejścia Z biura 
Dyrekcyi. 
o- Prawo głosu za osoby: małoletnie i wogółe Sooda pod opieką. 
przysługuje. ich opiekunom i kurątorom. 

_ Bez biletu wejścia. 


Łódź, dnia 9 lutego 1907 r. 


OGŁOSZEN IE. 


Zarząd drosi. żelaznej Fabryczno-Łódzkiej ogłasza, 


193—3-3 


iż die 


bagaże, oraz przedmioty zgubione w obrębie drogi i nieodebrane do dnia. 


1 Lutego (st. st.) r. b. przechowane będą na st. Łódź-Fabr. w ciągu 4-ch 
miesięcy od daty powyższej, poczem w razie nieodebrania ulegną na za: 
sadzie, $8 40 i 90 Ust. Ogól. dr. żel. Rós. sprzedaży przez publiczną li- 
cytacyę: A) Bagaże ze st. Sst.: Ufa M6027, Warszawa M 344, 


866, 954, Kutno 4.938, Sosnowiec M 765, Petersburg M 898, Żyrardów 


X 725, Charków NE 1846, Przyluki M 17, Kijów M 535, Biała Ne 2738, 


bilety zaś wejścia na zebranie. będą . 


nikt do sali posiedzeń wpuszezonym być nie - 


ROZWOJ. — Wtorek, dnia 5 marca 1907 r. 


| | o rabatu, 
przy kupnie 15 butelek i więcej Po rabatu, 


Winnica . „Chasta“ Gursuf na; Krymie. 


Skład: Piotrkowska. Ne. 99. 


(Ne. 124. 


p CE O PY PAA A O EAA AKT e. à 


1-2 arp a e iA PR a a 


Częstochowa N 302 i Skierniewice N 850; B) Przedmioty znale- | 


zione w. obrębie st. Łódź=F.: czapka, kalosze damskie, bluzka 


damska, laska, chustka, kapelusz męzki, parasol, rękawiczki damskie, ko- 


szyk, laska, portmonetka z 3 rb. kop., cylinder i parasolka, 


286:3-2 


Do sprzedania 


Na porządek dzienny rzeczonego zebrania ogólnego, zapisane zostały 4 


e 52 


Ważne. 


[dla gospodyń domul! 


Prosimy spróbować, . a bis ckónócie 
„się Szanowne Panie, że najzdrowszym, 
najpożywniejszym i smacznym, a antais, 
| 1 szym OOM jest BORDO AE 


> rabatu, 


funt 28 kobiejek, 
| przygotowana przez. Klomntękać fabryką 
cykoryi Steinhagena i Wónsohe, 
| Prosimy zwracać uwage na markę fa-: 
-bryezną ptaka, bez której kawa jest 
falsyfikatem. | 
 Kłomnicką kawą zdrowia dostać mo- 
|'żna we wszystkich śpożywczo-kolonial- 
nych sklepach. Sprzedaż urtowa u A. 
OPATOWSKIEGO, CEGIELNIANA XM 9. 


= : Hurtownikom odsiępuje si 
oponiec.: rabat. ze. s rise 


i Piotrkowska 130. Przyjmuje zlecenia za nizką opłatą. "Piotrkowska 130. ha 


- DR Mycie szyb wystawowych, okien w domach prywatnych. w fabry- 

H o kach it. p, Froterowanie "posadzek, konserwowanie linoleum 

specyalną masą chemiczną. Malowanie podłóg olejno: Sprzątańie -B 

- miesięcznie i jednorazowo mieszkań, biur i kantórów. 

Zabezpiecza mieszkania od kurzu zastosowując „PYŁOCHRUA". 
„spówniamy jaknajdokładniejste LA LOCI robót. 1305, r-69 


Magazyn 
ubiorów : męzkich 


z powoda chorójj właściciela, istniejący od lat 
40 na miejscu, dobrze prosperujący. Oferty 
przyjmuje admin. pod J. H. 4. s 3 


21 Š == 


Dzielna Nb. 4. 


"Skład główny na Łódź zaczynów do przyrządzania. mleka. bułgarskiego 

z Pracowni Parter yologicznij D-ra L Karwackiego. . Cena pudełka (10 

rurek na 10 litrów) rb. 2, pojedyńcze rurki po 25 kob. a _183—8—6 
Piotrkowska dom "Tischera | 


I piętro. >. 124. 


Pierwsza Crześciańska. PORTO) : 


chorób zębów i jamy ustnej 
otwarta od 10 rano do 7 wieczór. aj 25 k.. zęby U 
| sztuczne od:rb. 1 kop 501i wyżej. a 2 


„ Reperujəe i przerabia ząby sztuczne: < 1613137 
Ne. 124. Piotrkowska dom Tischera ; "Mo 
mz © I piętro. w 


WANA "ZARZĄD 
Łódzkiego Towarzystwa Wzajemnego Kod 


„ma zaszczyt podać do wiadomości, że w myśl $ 31 Ustawy 


Ogólne Zebranie . 
członków Towarzystwa odbędzie się (26 lutego) 11 marca r. b © koda: | 
5-ej po południu w lokalu Towarzýstwa przy ulicy ORO] Ne 43. 
- Porządek dzienny. p. 

Sprawozdanie i bilans' za rok, 1906. 

o Projekt podziaju zysków za rok 1906. 

‘Budżet wydatków na rok 1907, oraz wnioski Rady. 

Wybory członków Rady, Zarządu i Komisyi Rewizyjnej. 

Z półnomocnictwa może każdy członek mieć 2 głosy; . . pełnomocnie 


A 


ctwa te, podług § 35 Ustawy, powinny być przedstawione - Zarządowi To- 


warzystwa przynajmniej na 3 dni przed ogólnem zebraniem. - 
__ Bilety wejścia wydawane będą w lókalu Tow 
od dnia (21 lutego) 6 marca r. b. 
| Gdyby w oznaczonym terminie na zebraniu nie aati się liezba 
członków podług $ 33 Ustawy wymagana t.j.1/, ogólnej ich liczby, wy- 
noszącej obecnie 1141, powtórne ogólne zebranie ńaznaczą się na dżień 
(12) 25 marca r. b, które to zebranie ` odbędzie się w Sali Grand. 
Hotelu i będzie wad | bez TE oon na lezbe BENA 
członków. i 243-2-2 


„poczynając 


w tłoczni «Rozwoju», Przejazd M 8. 


Redaktor i wydawca "A "Gzajewski. 


